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We Lwowie, Wtorek dnia 20. Kwietnia 1875 


Wr. SO. 


Wychodzi codziennie o godzinie 7. rano, 
z wyjątkiem poniedziałków i dni po- 
świątecznych. 

Przedpłata wynosi: 

MIEJSCOWA kwartalnie 8 złr. 75 cent. 

miesięa © . . . il 30 

Z przesyłką pocztową: 

w państwie anstrjackiem . 5 złr. — ct. 

do Prus i Rzeszy niemiec. 3 tal. 16 sgr. 

Szwenji i Danji . . . 6, — 

Francji . H. . . 31 franków 

Anglii Belgii i Turcji . 15 

Włoch i ka. Naddnn. . 13 z 
pojedynczy kosztuje 8 centów. 
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Lwów d. 20. kwietni 


(Podróż cesurza do Galicji. — Sprawa po, 
kszenia liczby posłów z miasr. — Prawo inte 
lacji sejmów. — Sprawa reformy administracji po- 
Mtycznej w Górnej Austrji, — Br. Sennyej. — Ko- 
leje węgierskie a język inadiarskt, — Ulgi dla re- 
zerwfstów, profesorów i nczniów. — Pospiech w pra- 
cach miedieckich mężów stanu, — Zulesienie trzech 
paragrafów konstytucji, — Przemowx papieża. — 
Pogłoska o jegu wyjeździe » Rzytnu, — Charakter 
podróży ka. Walii, — Bejm bawarski aamknięty, 
Jubileusz biskapa wrocławskiego.) 


Stara Presse donosi, że już się poczęły 
rzygotowania do podróży cesarza na 
Buk owing, że podróż ta nastąpi w lecie 
(dnia i miesiąca vie podaje), i że przy tej spo- 
sobności zabawi cesarz także w Galicji, & 
mianowicie w Krakowie 2 dni, w Tarnowie I, 
w Przemyślu 1 dzień a we Lwowie 4 dni; a 
może wstąpi do Łańcuta, do hr. Alfreda Poto- 
ckiego. Czy cesarz zwidzi oraz Brody, jeszcze 
niewiadomo. Ile czasu ogółem cesarz. poświęci 
Galicji, orgau Lasserowski nie podaje. Jeszcze 
raz powtarzamy, że wd atiy cesarz je 
chał do Galicji i na Bukowinę w czasie tak 
niewłaściwym jakim jest lato. Doniesienia pół 
nrzędowe ña Żalną jószcze me zasługują wagę, 
gdsż podróżami cesarza i ich szczegółami, 
zwłaszcza takiemi jak podróż do Dalmacji, Ga- 
Jicji i na Bukowinę, rząd wcale mie kieruje, 
tylko sam cesarz i urzęda Dpadworne, — iz 
pewnością nikt u nas nie życzy sobie, aby rząd 
obecny w jakikolwiek sposób mieszał się do 
podróży cesarza do Galicji. 
Dotychczas pisma centralistyczne z rado- 


Pa 


ścią zapowiadały, że włościanie i Jtusini nie do: 


puszczą przyjęcia w naszym sejmie wniosku 0 
e pri Norby posłów z miast. Nagle 
teraz zaczynają bardzo być życzliwemi temu 
wnioskowi. a korespondencyjź Z Brodów w No. 
wej Pressie wielce slawi p Hausnera i jego 
mowę. Nagła ta zmiana tłamaczy się nadzieją. 
łe w razie przyjęcia i Sankcjonowania tego 
wniosku, liczba posłów żydów się pomnoży, 
Czemu centralizm dawniej nie popierał tego 
późna! 

Niemasz mężów stauu i jurystów Dad bió- 
rokratów austrjackich; Z porównatia z nimi 
parlamentarzyści i legiści Francji, Anglii i — 
możemy dodać — nawet Chin, są zaledwo ża- 
kami. Wiadomo, jak dyplom październikowy W 
wykonaniu przekabacono w konstytucję Jatową, 
144 gdarto sejmy, w brew literze 1 duchowi 

onstytucji, z prawa obsyłania Rady państwa; 
jak w ustawach wyznaniowych i całej kopie 
innych ustaw wyznaniowych, naruszono prawa 
ustawodawstwa krajowego i jak nawet robiono 
zamach na statut naszej krajowej Rady szkol 
nej, Wszystko H F psan aja aj 

we 
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Za przykładem sejmu naszego, sejm sty- 
ryjski, zmieniając swój regulamin w nowym 
cie postanawia, że nad odpowiedzią ko- 
misarza rządowego nad interpelacją może być 


 wytoczoną dyskusja. Prawo dyskusji w tym ra- 


zie jest rzeczą, w parlamentarnych ciałach tak 


natpralną, jak prawo dyskusji w ogóle. Walo 
sku tego jednak namiestnik styryjski, br. Kii- 
beck, tak mocno się nastraszył, że zamiast pi 


Notatki lwowskie. 
TI. 


(Jowisz i sejm. — Ociężałość i gorączka, — 
Plato i veritas, — Antonomja i kontrola jako dwa 
sprzeczne dla niektórych pojęcia. — Czterech Bis- 


~ marków i Triplmarków — Niewidzialna większość 


sejmowa, — Karogodny artykuł. — Niedoszłe wiel- 
kie bractwo dziennikarskie a wielkie bractwo 
małżonków na sscnie. — Farsa zamierzona i farsa 


dokonana.) 


Pierwszeństwo Jowiszowi... zaczniemy od 
sejmu. y 
Zwracamy uwagę wszystkich, komu o tem 
wiedzieć należy, u przedewszystkiem doktorów, 
lekarzy, medyków, i wszelkich, jakkolwiekby 
się zwali, sztuki eskulapa adeptów, że w sej- 
mie objawił się pewien symptom, na serjo nie- 
pokojący. NT 
i otychczaz komisje sejmowe, szczególniej 
te, po których najwięcej się spodziewano, cier- 
iały chromicznie na ociężałość i senność. Kraj 


©4 naród przywykli już do tego,że tuka komisja 


"drogowa albo propinacyjna, albo nawet budże- 


('40wa, nigdy się z wnioskami swojemi nie uwing 
| prędzej, aż na trzy m najwyżej na pięć dni osta- 


gmin i zakładów gminnych nie były usz 


tnich, ażeby o wszystkiem Izba była przymu- 
szoną decydować galopem i kraj oraz naród 
uważali to za rzecz najzupełniej normalną. W 
tym roku jednak pokazało się, że jedna z ko- 
misji sejmowych, a mianowicie administracyjna, 
zachorowała ma wprost przeciwuą chorobę, na 


Paa komisja administracyjna zostaje 
d przewodnictwem b. marszałka, gotów ne 
Dziennik Polski wywnioskować z tych słów, że 
oto już i Gazeta Narodowa łatki byłemu mar- 
srałkowi przypina, ale cóż na to poradzić?... 
Amicus Plato, amicus b, marszałek, sed magia 
amica veritas, a veritas tym razem jestże komieja 
administracyjna cierpi na gorączkę, eliociaż po: 
dobno. nie z powodu ks. Sapiehy, ale z winy 
niektórych iunych znakomitości, które zasiadają 
w jej gronie. ; - 
edwie we środę sejm przekazał tej ko- 
misji sprawę pomnożenia sił urzędniczych Wy- 
działu krajowego, a już w sobotę wieczór wszy- 
stkim wiadomo było, że komisja postanowiła 
ten projekt wydziałowy odrzucić. ć 
Ażeby dobrze zrozumieć tę decyzję, zasta- 
nówmy się se bliżej nad tem, o co chodziło. 
Uchwałą z d. 19. października r. z. sank- 
cjonowano w d. 19. lutego r. b. jm polecił 
działowi krajowemu, aby w jego zastępstwie 
objął najwyższy nadzór nad om ię 
piane 
l 


Í 


lub telegrafować udał, 


się osobiście do (przyszło stawiać wnioski poz 


iednia po ipstryukcje, a komisarzowi rządo |całość systematyczną. Wydział krajowy poznał 


wemu zabronił na razie odpowiadać na ipterpe=| wnet, że o tej reformie myśleć 


"Jacje. Co więcej jednak, urzędowa -Grazer Zig. 
jeszcze przed powrotem namiestnika z wypra: 
wy po zloto ruuo parlamentarne, umieściła ar- 
tykuł, bardzo „poważny“ i bardzo „wytrawny“, 
dowodzący z matematyczną ścisłością, że sej- 
mom w ogółe nie przysłuża nawet prawo in- 
terpelacji, gdyż nie jest w statutach krajowych 
umieszczone; że regulamin sejmowy obowiązuje 
tylko posłów, ale nie rząd; że analogia z Radą 
państwa na nie sięw tej mierze nie przyda, 
bo ministerjum jest Radzie państwa odpowie- 
dzialne, rząd krajowy zaś nie-jest odpowiedzial- 
ny sejmowi; że zatem jeżeli faktycznie odpo- 
wiadał dotąd na interpelacje sejmowe, czynił 
to jedynie z grzeczności i było to jedynie bo- 
num officium, które wcale "na nieporozumienia 
narażać nie powinno. 

A zatam sejmy powinny, za wszystkie do- 
tychczasowe odpowiedzi rządu na interpelacje 
pocałowatiem rąk podziękować, i wysyłać od- 
ltąl zawsze deputacje, jeżeli pragną, aby rząd 
kiedy znowu odpowiedzieć raczył, byle ztąd 
jakowe „nieporozumienia“ nie wynikły, tj. byle 
się nie okazywało, że rząd w pornszonym da 
ną interpelacją wypadku, opuścił się miedbal- 
stwa lub niewłaściwości, lub też byle zebrania 
dat do odpowiedzi nie zbyt mozołu zadawało 
panom urzędnikom. 


Ponieważ tu chodzi o prawo sejmów, naj- 
lepiej uczynimy, posługując się w odpowiedzi 
nieposzlakowanym u centralistów głosem Frem- 
denblattu, który między ipnemi pisze: „Po 15 
latach spokoju {he Kübeck wszczyna kalasy 0- 
kropne. Nie myślimy zapuszczać się za Grazer 
Złą. w manowce zofisterji prawniczej; bo i na 
cóżby się przydało, choćbyśmy z prawa wy- 
kazali, Że Gr. Ztg; niema racji? Na jedno wyj 
dzie, chaćby się temu pismu udało dowieść, że 
ina rację. Prawo interpelacji bowiem należy do 
tych atrybucyj, których żadne ciało parlamen- 
tarne, jeżeli ma być za coś uważane, w żadleh spo 
sób zrzekać się nie może. Z tego, że namiest- 
nik nie jest sejmowi. odpowiedzialnym, wcale 
jeszcze nie wynika, iżby nie był obowiązanym 
dać odpowiedź w sprawach. do kompotencji sej- 
mu należących. Sejm, żądając wyjaśnień co do 
aktów administracji krajowej, nie może być wy- 
danym na samowolę namiestnika. Zadawać ta- 
kie pytania, sejm ma prawo, co najmniej prawo 
rozumu; a jeżeliby, jak to Grazer Zig. w 
pocie czoła wykazać usiłuje, litera ustawy nie 
przyznawała mu tego prawa, to mamy lukę w 
ustawie, która co prędzej jasuo I niedwuznacz- 
nie wypełnioną być musi. Prawo interpelacji 
wykonują sejmy od początku, a choćby — co 
zresztą jeszcze jest kwestją — legalnie jeszcze 
fa nie posiadać „ to pmr je putra, gło 
edyna owiedź na ezne odkryc o- 
53 Ena dba, Pepa e - TAI Ape 
Inne pisma centralistyczne żadnych nie do- 
dają komentarzy do artykułu Grazer Ztą., choć 
to kwestja arcyważna, dla sejmów nawet ściśle 
centralistycznych. Na każdy sposób wniosek 
wspomniany sejmu styryjskiego jest poparciem 
takiejże samej nchwały sejmu uaszego. 
W Górnej Austrji poruszono w zeszłym ro- 
ku sprawę reformy administracji po: 
litycznej. Rzecz okazala się trudną, gdy 


nie można bez 
zmiany ustawy gminnej; zażądał przeto od 
wszystkich gmin opinii, czy i o ile życzą sobię 
zmian lub uzupełnień nstawy i ordynacji gmin- 
nej, tudzież reformy administracji politycznej. 
Zarazem zawezwał Wydziały krajowe Czech, 
Morawy, Szląska. Karyntji, Krainy, Dolnej Au- 
strji, Styrji, Tyrolu, Vorarlbergu i-Sałzburga o 
doniesienie jakie tam poczyniono zmiany w u- 
stawach gwinaych, tudzież zapytał namiestnie 
twa, czy mie byłoby stosownem, władzę karną 
gmin ograniczyć do $$. 32 i 56.'nat. gm. do- 
zór zaś mad miarami i wagami poruczyć gmi- 
nom, niemniej też, jakieby sprawy, zdaniem na- 
miestnictwa, należało oddać poruczonemu za- 
kresowi czynności gmin, i jak dałeko sięga gbo- 
wiązak ich dv objęcia spraw poruczonych. Na 
518 gmin górno-austrjackich odpowiedziało 89 
opinie ich jednak bardzo się rozchodzą. Prawie 
wszystkie oświadczyły się przeciw / okrojeniu 
autonomicznego zakresu działania; 19 zaś w 
ogóle przeciw wszelkiej reformie ustawy gmin 
nej i przeciw wszelkim zmiauom w administra- 
cji władz politycznych. Gęściejsze iednak' są 
Życzenia, aby zakres porączony ograniczono 1 
ściśle opisano, aby władzę karną- gminom odję: 
to, ana starostwa przelągo, tudzież aby: wyda- 
uo popularną instrakcję co do sprawowania 8a- 
moistnego zakresu czynności, Zaachodzą się 
też wnioski względem przeobrażenia v ustawy i 
ordynacji gminnej, ale różniące się, 8 nawet 
sprzeczne. Jedne są za pozostawieniem obacnej 
organizacji; inne za ustanowiediem starostwa w 
każdyw powiecie sądowym, za przywróceniem 
dawnych. mieszanych urzę ów powiatow$geh, ża 
utworzeniem władz politycznych na każda 6.000 
ilusz, za pomnożeniem starostw «isp. r Wydział 
krajowy przystąpił dus zdania wamiestnietwa, 


że reforma admiuistracji politycznej nalnży doj% 


ustawodawstwa państwowego, 1 dodal. 2e ma- 
terjal badań jest tak mały, iż nie może objawić 
życzeli pozytywnycj. 


Z wielką radością donosiły pisma ceutruli- 
styczne, że kiedy niedawno temu br. Senny ey 
przybył do Preszowa i duchowiaństwo złożyło 
mu swoje uszanowanie, ludność miasta wypra- 
wita mu kocią muzykę, aby jej nie posądzono, 
że popiera cele ultramontańskie! „Liberalne“ pi- 
sma węgierskie zaprzeczyły, jakoby wyprawio- 
no kocią muzykę, ale, chuciaż z oburzeniem, 
dawały do zrozumienia, że na wią się zanosiło. 
Postępuk ten liberalnych pism węgierskich był 
może jeszcze nikczemniejszym ot postępku li- 
berałnych pism austrjackich Tymczasem Ma- 
gyar Politika donosi na podstawie zeznań 
świadków naocznych, że „tylko tyle jest praw- 
dą, iż jeden rzemieślnik z kilkoma czeladnika- 
mi, kilka stadentów kjeden żydęk włóczęga, 
udający dzienulkavea, chcieli w isłocie w tak 
janiebny sposób zakłócić porządśk: gabliczny. 
jednak umknęli przed poliają, Kłamstwem 
zaś jest, iżby jaka część ludności, a już naj- 
mniej mieszczaństwo o tym zamiarze garst- 
ki urwiszów ce wiedziało, lub też «z nią 
także w porozumieniu” było. - Pokój mia- 
sta też nie był ani na chwilkę zaklócony.* Za- 
stęp zwolenników Sennyeya szerzy się bardzo 
mocnoę w niektórych komitatach, gdy agitowa- 
no za przystąpieniem do nowego obozu „liba- 
raluego*, cały ogół oświadczył się/za Seukye- 


i trwonione. Wydział naturalnie odpowiedział 
na to, że zgoda, ale zwrócił uwagę, że gmiu 
ogółem w Galicji, prócz Lwowa i Krakowa, jest 
6226, a w ich liczbie 306 miast, że majątek 
5996 z tych gmin wynosi 6,716.579 złr. 50 ct. 
w kapitale, a 589.397 morgów w gruntacl, któ- 
rych wartość przeciętna, najskromuiej licząc, 
wynosi po 40 złr. za morg, że jest nadio ka- 
pitałów serwiiutowych, własnością gmin będą 
cych 661.775 złr. a kasy pożyczkowe gminne, 
o ile ich stan jest wiadomy, posiadają także 
726.646 złr. kapitału, Że zatem bez Lwowa i 
Krakowa majątek gmin, najpobieżniej liczony 
wyuosi 33 mil. złr., aby więc nadzór najwyższy 
nad tym majątkiem przynajmniej jako tako 
sprawować, potrzeba przybrać do Wydziału 
jeszcze czterech urzędników, których płaca 
wynosić będzie ogólem 7.600 złr. rocznie. 
Czterech urzędników do umożebuienia najwyż- 
szego nadzoru nad 33 miljonami majątku i pad 
6.226 gminami, to już zdawało się, wymaganie 
tak skromne, że niepodobna dalej oszczędności 
posunąć. 

Tymczasem komisja administracyjna posta- 
powiła odrzucić ten wniosek, nie z oszezędno- 
ści wszakże, ani dla jakiejbądź zasady, ale dla- 
tego, że niewiadomo jeszcze czy iilunato urzę- 
dników będzie potrzeba 

Risum teneatis, taki jrzytoczono argument? 
Rozumielibyśmy w ostatnim razie, gdyby by- 
ła tego zdania, że dwaj sekretarza i dwaj 
adjunkci, których chce ustanowić Wydział, taki- 
mi będą geniuszami, iż każdy z nich obejmie 
stalową prawicą 1556 gmin, i ściśnie ja tak sil- 
nie, że już ani odetchaąć autonomicznie nie bę- 
dą mogły, że każdy z nich tak dobrze będzie 
pamiętał o ośmiu przeszło milionach guldenów 
i o każdym cencie dochodu, jaki te miliony przy- 
noszą, iż gmina zaledwie o wydawanie półcent= 
ków, jeżeli się one przypadkowo znajdą w jej 
kasie, będzie mogła decydować swobodnie. W 
takim razie byłaby to zawsze obrona jakiejś 
zasady, chociaż nielogicznej, bo gdyby 
nawet Bismark , który  anektował Szlez- 
wik, Alzację i Lotaryngię do Niemiec, 
wraz z Triplmarkiem , panem Zboińskim, 
który świeżo przyłą.zył Kołomyję wraz z 
jej tańcami i śpiewami do wielkiego księstwa 
Gerolstein, zgodzili się zostać sekretarzami i 
adjunktami rachunkowymi Wydziału krajowego, 
celem ujęcia w swoje ręce jaż nie dozoru nad 
autonomią gmin, ale zupełnego jej steru, to jeł 
szcze mimo wszelkich swoich talentów nie zdo- 
łaliby uszczuplić tej autonomii, o więcej jak a 
część tysiączną pięćsetną, a że uchwała sejmo- 
wa z d. 19. października r. z. istnieje i otrzy- 
mała sankcję, zatem wykonaną być musi, czyli 
że stało się już i nie odstanie, iż autonomia 
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gmin 0 tyle przynajmniej uszczuploną de lege 
została, że im nie wolno na przyszłość mienia 
swego marnować i roztrwaniać, więc przyznać 
trzeba, . że Wydział krajowy proponując tylko 
czterech urzędników, choćby też miał i czterech 
Bismarków za pasem, zawsze ingerencję swoją 
w sprawy gminne do możebnego » inimum Za- 
mierzył ograniczyć, a chcieć mu i tego odma- 
wiać, byłoby to zmuszać go do robienia tego, co 
mu zostało poruczonem, tak aby nie nie było 


zrobione; byłoby to bawić się a nie gospodaro- |nigdy tyle ani urlopowanyc 


wać, jest to opuszczać pole rozsądnej praktyki, a 
wchodzić mna bezdroża utopii, a przynajmniej 
fałszywych i spaczonych poglądów, Tym panom, 
którym szłoby tak dalece o autonomię gmin, 
że wszelką kontrolę mad nią, na ustawach ist- 
uiejących opartą. chcieliby zredukować do zera 
i poprosta uniemożebnić, należałoby powiedzieć, 
że nie są czeicielami najczystszego ideału an- 
tonomii, na ich ołtarzu stoi już nie fiidjaszow- 
ski posąg bogini samorządu, ale indyjski gru- 
bociosany bałwan anarchii, bożyszcza rozprzę- 
żenia”ń nieładu. "I nie dziwilibyśmy się może, 
chociaż ubolewaliśmy mocno nad tem, gdyby ta- 
kie pomysły lub tra wyszly « pod jakiej 
ciemnej czaszki wieśniaczej, ale dziwimy się a 
ubolewamy jeszcze bardziej, że cala komisja 
może się obawiać, iż czterech urzędników do 
takiego zadania będzie za wielu, i doradza sej- 
mowi achwałę, która w ostatecznym rezultacie 
wyjdzie na toż smo, bo pozbawi Wydział kra- 
jowy sił, potrzebnych do wypełnienia poruczo* 
uego mu zadania. 

"Io też jesteśmy pewni, że większość sej- 
mowa nie ulegnie pokusie do popełniania nie- 
konsekwencji, jaką jej mastręcza większość ko- 
misji administracyjnej, gdyż przyjęcia wniosku 
komisji przez sejm nie byłoby niczem więcej, 
jak aktem sprzeczności ze swą wilasną uchwa- 
łą. Skoro sejm nehwalił, że chce mieć ewiden- 
cje i kontrolę majątku krajowego, = zostającego 
w ręku gmin, a wynoszącego kilkadziesiąt mi 
lionów złr., to powinien trwać przy tej uchwa- 
le, a jeżeli ktokolwiek, np. p- Grocholski, a za 
nin większość komisji administracyjnej pragnie 
obalić tę uchwałę, to niech wtym celu postawi 
wniosek formalny, « niech jej nie podminowuje 
i illazoryczną nie czyni, przez odmawianie środ- 
ków do jej wykonania pod pozorem, że jeszcze 
nia wiadomo, czy dotego czterech, czy aż pię- 
cia nrzędników będzie potrzeba. 

Powiedzieliśmy „większość nejmowa*, ałe 
wyznać musimy, żeśmy jej jeszcze ani razu nie 
widzieli dotychczas na posiedzeniu sejmo, nie 
wiemy jak wygłąda, i czy nie zmizerniała od 
pażdziernika. Większość tej większości uznała 
za najstosowniejsze i najgodniejsze reprezentan- 
tów Kraja, zrobić sobie wakacyjki, 1 odpoczy- 
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ytywne i utworzyć | jem; jest też za mm może przeważna część Iz- 


by panów. 

Węgierski ministór, komuuikacyj 
wydal okólnik do wszystkich kolei w Węgrzech. 
uakaznjący ścisłą dopilnowanie dawayeli rozpo- 
rządzeń co do języka madiarskiego W ca- 
tyn rucha i zarządzie kolejowym; duch putrjo- 
tyczny masi panować we wszystkich pałąziach 
komunikacji, i do.d. 1. styczata 1876 r. maszą 
ustać wszelkie, jąkie dotad gierpiano, wyjątki, 
ce do używania języka madlarskiego. Zarazem, 
przyrzeka minister wkrótce wydać techniczny 
słownik madiarski. 

Wedlug okólnika  austrjackiego* minister: 
stwa oświaty 2 d>» 15. bm., ‘wolnosc oficerom 
rezerwy, i w ogóle rezerwistom, którzy są 
profesorami, supleutami lub uczniami szkół paš 
blicznych, lab za puybliczae. aznanycu, odbyć 
ćwiczenia podczas wakacyj za Świadectwem dy- 
rektora; oficerom rezerwy zas, którzy SĄ na 0- 
statnim roku studiów, na wiosnę roku następu* 
Jącego. 

W trwałość pokajn /uikt dziś nie wierzy; 
4 najrawiej w Berlinie. Gorączykowa niespokoj- 
ność. ogarnęła tamtejszych „mężów stanu. "Na 
posiedzeniu sejmu praskięgo w daiu 15. kwie- 
tuia, kiedy się toczyły: obrady: nad zniesie- 
niem trzechartykułów konstytucji, 
po”6-godzinnych debatach zażądano: odroczenia; 
rząd | większość Izby sprzeciwili się temu. « 
po ogromuem znużeniu wszystkich, wsh wal o- 
no projekt rządowy. Taki pospiech w uchwa- 
leniu najważniejszej ustawy, dowodzi właśnie 
mietrwałości pokoju: kanołerz nicmiecki chce 
jak najprędzej pozbyć się tych resztek wolnó: 
ści, które dotychczas krępują jego samowolę, i 
wystąjić w obec zewnętrznego niebezpieczeń 
stwa, w pancerzu absolutyzmu państwowego. 
Osłnośny wniosek brzmi bardzo: lakonicznie: 
„Artykuły konstytucji 15 16 i ib. znoszą się" 


Ba 


Że zniesienie tych paragrafów było wymierzona 
przeciw kościołowi: katolickiemn, (to. rzeczą jest 
aż nazbyt widoczną, ale przy bliższem wpa- 
trzeniu się w znaczeuie tych trzech artykułów 
Pow: stosunek onych alol całości konstytucji: pri 
skiej, okazuje się jak wiełką mięli słuszność 
przeciwnicy wzmagającej się „potęgi państwa, 
kiedy od: samego początku walki jego z kościo» 
łem, stauęli w obronie tego ostatniego; chociaż 
nie wszyscy byli gorliwymi jego zwolennikami, 
Bo podtrzymując kościół w obec niepomiernych 
uroszczeh państwa wiedzieli oni, że służą spra- 
wie wolności i postępu, wbrew zaciętym obroń- 
com państwa, którzy te godła fałszywie wywie- 
sili na swoim sztandarze. „W dawnych czasach 
powiedział pose? Reichensperger — strzeżono 
trzech tych artykułów konstytucji jak oka w 
głowie, i uważano je za palladium obywatel- 
skiej wolności.“ Dziś nawet, kiedy rząd tak da: 
leko się zapędził, że nawet maluczcy dachem 
potrafią zrozumieć cel jego dążności, dziś jesz: 
cza, przez usta Bismarka wypiera się on, aby 
czyhał na wolność obywatelską, a psando-!iba- 
raty wierzą jemu; oo więcej fałszywość swoją 
posuwa on tak: dalece, iż utrzymaje że nie wal: 
czy przeciw katolicyzmowi, lecz tylko przeciw 
papiestwu. 

Przy obradach * 15. b. m kładł Bismark 
największy nacisk na to, że rząd czuje się obo- 
wiązanym tem więcej ukrócić butę ultramonta* 
uów, iłe że papież reprezentuja” dziś sam joden 
kościoł katolicki, stoi na czele zwartego stron- 


wać przynajmniej teraz na laurach pięcioletuie- 


go posłowania, bo jest widać najmocniej prze-, 
konaną, że kraj jej potem spocząć nie pozwoli, | 


lecz znów do przyjęcia uciążliwych mandatów 
zmusi. Do żadnego głosowania w sali sejmowej 
nie stanęło więcej jak dziewiędziesięciu posłów, 
ani razu ich jeszcze nawet sta razem w ciągu 
tej sesji w Izbie nie było, nigdy tyle nie roz: 
dano urlopów, nigdy tylu nieobecności listami 
do marszałka nie starano się usprawiedliwić, i 
j ń ani przynajmniej 
kilku słowy wytłamaczonych nieprzychodzeń nia 
bywało. „A przecież nawet natura, jak gdyby 
chciała nie przeszkadzać posłom w ich obradach 
nad dobrem kraju, zmieniła swój odwieczny pó- 
rządek, i niczem do willegiatury, do wycieczek 
na świeże powietrze nie przynęca, Owszem Sa 
ma zdaje się mówić, że wartuby popracować: 
choć trochę, bo ma świat boży chociażby dla 
zimna pokazywać się nie warto. Jaka to'szko- 
da, że trzecia przeszło część sejmn zapełnie nie 
chca rozumieć jejsgłosu! Nataralnie po świętach 
puskich ci, którzy Leraz świętującukażą się mo: 
że, a za to znikną inai, tak będzie usguc ail fi- 
nem... piękny horoskop dia wnioska p. Hausne- 
ra, dla którego zresztą nie byłoby najmniejszej 
szansy, choćby się Wszyscy posłówie zebrali, 
bo jedynej skutecznej drogi dó dokłazania tego 
dzieła, wskazanego przez nas zbliżenia się do 
posłów włościan, i porozumienia Z nimi we 
wszystkich ważniejszych kwestjach, nikt dotąd 
nawet dotknąć nie spróbował. 

< "Otóż sejm zajął prawie cały odcinek, i nie- 
wiele miejsca nam pozostało, 
sejmu nie było w tym tygodnia do zanotowania 
tak wiele.. Była zbiorowa konfiskata wszystkich 
trzech dzienników politycznych, mogących pod- 
legać konfiskacie, Gazecie Narodowej dostało się 
to nawet nie, za żaden własny artykuł, lecz za 
pismo, napisane i podpisane. przez. sedziego śled. 
czego p. Litwinowicza, tak. dalece, że gdybyś- 
my zostali za to pociągnie do. odpowiedzia|- 
ności, uie moglibyśmy żadnym sposobem zatajć, 
że autorem karygodnego ustępu był sam p. sę- 
dzia śledczy, który w takim razie musiałby zo- 
stać stawionym przed przysięgłych, co nie jest 
resztą rzeczą tak grożną, jak wię niegdyś po 
kazało na ks. Nowackim, a w tym tygodniu na 
p. Rewakowiczu. Byłe tylko potrafić mówić da- 
ż0 ò rzeczach, nie mających związku ze spra 
wą, byłe tylko mie zwążać na odbieranie glosa 
przez przewodniczącego, lecz zawsze zgrabnie 
wypowiedzieć swoje do końca, i byle mieć po- 
między przysięgłymi jednego zapalczywego -zwo- 
lennika, który, choć tylko sam za siebię przy: 
sięgał, nie zechce żeby inni gubili dusze, i swoją 
opinię w nich "wmawia, 
pewnym wygranej. Nie groziło więc p. Litwi- 
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Przedpłat* ogłoszenia przyjmują 2 

Wa LWOWIE, Aióru administracji „Gas ty  Nurdt 
przy ulicy Sobieskiego pod liczbą 123. (duwntei ulica na 
liczba 2U1)., W KRAKOWIE: Księgarni: Adolfa Dypasińskie- 
go W PARYZU, nn całą Francję i Angli jedynie puu 
pułkewnik Baczkowaki, rae de bennx-art» tu We WIEDNII: 
pp. Hunsenstaim ei Vogler, uf, 10.  Wallfischgzsć o A. 
Oppełik Wollzeiie 23. W FRANEFURCIE: nad Mesin w 
fiasobnrgu: p. Uaaseustain et Vegler. 


Ogłoszenia przyjmnja się za opty 
zeztów od _ piejsce objetości jednecy wim 
drsbnym drokiete . 

Listy *rekłamacyjne nisopieczętowzno 
kaja frznkowaniu. 

Manuskrypta drobce vie gwraoajs się b 
bywają niszczone. 


me tiv- 


nictwa, posłusznego Wójska, księży, i posiada 
wpływ nieograniczony. A dalej, tak się ode- 
zwał, w odźwwiśdet sua przemówienie jednego 
posła z centram: „Przed laty zwróciłem uwagę 
Antonellego na niebezpieczeństwo powstałe z 
powoda utworzenia stronnictwa centrum. Anto- 
velli, który wówczas nie zostawał jeszcze jak 


dziś pl wpływem jezuitów, zganił utworzónie 


dwńórum; ostatnie wysiało skutkiem tego ze 
swojego łomu posła do Rzymu, i zaskarzyło 
Astonalliego. Skarga ta zaalazła łaskawy po- 
słuch a papieża Mam nadzieję, że w Rzymie 
kiedyś zasiądzie mniej wojowniczy papież, a 
wtedy ztajłdę Autonellego, który mi pomoże do 
ugruntowania pokoju Najdosadniejszą odprawą 
tych źręczayeh fałszów jest gowa z tagot po- 
siędzenia, posła Brithla, protestanta, który Wy- 
powiedział przekonanie, że skreślenie tych 
trzech artykulów koustytucji zaszkodzi daleko 
więćej kościołowi ewangelickiemu, aniżeli ka- 
tolickiemu* przedłożony projekt jest ebrazą 
ewangelickiej, ludności, Na czyjąż, więę 0D ko- 
rzyść wypada i czyich uczuć, mie obrąża, jeśli 
nawet protestanci. w imieniu których występo- 
wał rząd dotychczas; potępiają go? 

Podług sprawozdań francuzkich i włoskich 
dzienników przemowa papieża, w od- 
pówiedzi na adres, odczytany w imienia tepu - 
cacji międzyaatodowej przez ks. Hagona *Win- 


„dischgraetze , mista być wzrąszejącg. Pray u- 


stepio : „Dziś chrześcianie stają się naszymi 
prześladowcami. Ja jestem biednym tylka star- 
cem, ale bronię tych samych awobód* — na 
słuchsczach dostrzedz. możńa było ogólue wzru- 
szbwie, a wielu“ okecnych mężczyza płakało 
podezam końcowaj modlitwy, wygłoszonej przez 
papieża glosem drzącym. Nie nowina to, bo 
Pins IX. Jiczy ea do najpierwszych mówców 
uaszego stulecia. Polityczne znaczenie miał ten 
ustęp z mowy, w którym papież wyrazami po- 
jeduaoia zwrócił się /do tego króla, który mię- 
dzy przodkami liczył świętych, aby cozciągną! 
opiekę nad kościołem, a względnie duchowień- 
stwem. Ustęp ten zdaje się potwierdzać pogło- 
ski o ugodzie watykańskiej; do niej też zape- 
wne ściąga się i ten ustęp: „Nie przestańmy 


domaga się praw: kościoła i jego wolności, bła- 
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ale bo też prócz 


a zawsze można być 


gajmy Boga, a może pjrzymy arządzone przezei 
zmiany, gdy najmniej ich oczekujemy“, 

W Watykanie obiega pogłoska, jakoby le- 
karze papiezcy orzękii jeduogłośnie, że oj qiec 
święty musi dla poratowania zdrowia opuścić 
na Jakie dwa miesiące mury Rzymu. Kada ta — 
podług wiedeńskiego Fremdenblatiu — wywoła - 
ła w dypłomatycznem otoczeniu papieża mema- 
łe zaniepokojenie, obawiają się bowiem, „aby 
nie prejadykowano z tege powodu „Stanowiska 
papieża. 


Na posiedzenia parlamenia angielskiego w 
d. 15. bm. Disraeli wypowiedział zdanie Swoje 
0 charakterze: poóróśy kejęcia Walii 
doTudjów. Była to odpowieść 'wymijająca, 
a mniej osobiste zdanie ministra, wypowiedzia - 
ne dla uspokojenia obaw moskiewskich. Mini- 
ster rzekł, że ks, Walii nio będzie występował 
w podróży, jako zastępca królowej, przedstawi 
cielem jej bowiem jest i będzie wicękrół In- 
djów. w 
Jesienią były w. całej niemal: Kuropie re- 
ją się podróże monar- 


wje wojsk, teraz upy wai 
chów. „Do, tylu już wiadomych lub zamierzo- 


nowiczowi miebezpieczeństwo. tak wielkię, ale 
zagrażało dziennikom. „Zaatakowane razem i z 
jednego powodu mogły one na razie zawiązać 
między Bobą „wiefkie bractwo*, ażeby wspierać 
się. i wspomagać wzajemnie, w ikażdłej sprawie 
stawać jak jedea mąż, i stać się przez to nie- 
zwalczoną potęgą. Ale fatalnie byłyby na tem 
wyszły, jak tsgo świeży przykład dowodzi. Ta- 
kie samo wielkie bractwo zawiązali pomiędzy 
sobą w sobotę na scenie trzej w wysekim sto- 
pniu maniacy pp. Wipski, Packi i, Lulewicz, z 
obawy, aby świetna c. k, prokuratorja — prze- 
praszamy, chcieliśmy powiedzieć myrjada ado- 
ratorów (nb- nieistniejących), nie konfiskowała 
im serc ich małżónek, tr pokazało się, be wbrew 
wszelkim ` statutom” stowarzyszenie p. Wipski 
zabrał się do konfiskaty serca małżonki swego 
współstowarzyszonęgo, „pani Honorąty Pąckiej. 
a panowie Pącki 1 Lulewicz również okazali 
się gotowymi sięgnąć po jabłka do ogrodu swo- 
ich kólegów w wielkiem stowarzyszenia. I trze- 
ba było widzieć, jaką zabawną (chociaż © kil- 
ka aktów -uaaśdlugą) farsę „Jan Aleksander ir. 
Fredro z tego tematu napisał, i ilu przytem 
kontrawencyj gramatycznych się dopuścił. Otóż 
taką samą farsę chciął sobie zrobić p. sędzia 
śledczy Liawiąqgwicz z dzienników, gdyby się 
zawiązały w „wielkie bractwo“, ale dzienniki 
nie.uiegły pokusie.: Powiedziały one sobie, że i 
hr. Fredro (syn) i p. Litwinowicz mają nieza- 
przeczony talent, który szkoda na czeze frąszki 
marnować. i 

Na uniewiunienie hr. Fredry powiadają roz- 
maite głosy, że nie pisał on wcale „Wielkiego 
braciwa'”, lecz zastosował do sceny lwowskiej 
jakiś utwor, który już istniał poprzednio w je- 
tnej z literatur europejskich, nie mogą się tyl- 
ko zgodzić z jakiej. I nam się zdaje, że rzeczy- 
wistym autorom „Wielkiego bractwa“ był Gol- 
doni, ponieważ jednak hr. Fredro jest redakto- 
rem odpowiedzialnym i wydawcą tej sztuki, je- 
go więc pociągamy do odpowiedzialności, tak jak 
1sąd zapewue, jeżeli trzem dziennikom zechce 
proces wytoczyć, będzie się trzymał p. Litwi- 
nowicza, jako podpisanego autora, cLowiaż nie 
moglibyśmy zaręczyć, czy i jego artykuł nie 
był już kiedyś w jakiej komedji Goldoniego n- 
mieszczóny, i naturalnie ż oklaskami przyjmo- 
wany przez publiczność. i 

Bądź co bądź, z powodu tych dwóch faktów 
godzi się nazwać upłyniony tydzień tygodniem 
okazji do zakładania wiełkich bractw, i tygo- 
dniem ochoty do robienia fars. Jakby to dobrze 
było, gdyby po tym tygodniu nastąpił zaraz ty- 
dzień, mający za charakterystyczną cechę za- 
wiązanie jakiego małego bractwa, w celu zro- 
bienia czegoś, coby przecież farsą nie było! 


„nych, przybywa nowa: z bee maja kr ól| komisji, 
„szwedzki wybiera się do Berlina. | mniejszości przyłączy się do tych. co są ża 
Dnia 16. bm. sejm bawarski został| zojęktem większości komisyj ! Tym sposo- 


zamknięty w imieniu króla przez księcia ; 
Luitpolda. Posłanie królewskie oświadcza, że| bm oba projekta upadną. W ten sam spo- 


uchwalone przez sejm ustawy otrzymały sauk- | sób upadały wszystkie dotąd do sejmu wno- 
cję królewską. | a | „|szone projekta reformy ustawy drogowej. 
W sobotę dnia 17. kwietnia książe bi-|7 tej samej przyczyny i zjazd marszałków 


skup wrocłwski dr. Henryk Fórster - SĘ. > á 
obchodził 50letni jubileusz swego p Swego JE Wzógadaczogp. 


a przy głosowaniu nad projektem |łecznego, według których połączenre korer po-|żącemu do zlania trzech upadających kolei, il ki eu 
‚mu nastepujące petycje: 


winno się odbywać dla zniżenia ogólnych ko-|stawiającemu w perspektywie utworzenie wiel- 
sztów i umożliwienia wielkiej, szybko przepro- |kiej południowo-galicyjskiej w jednej ręce po- 
dzić się dającej kombinacji « nie dla zabicia łączyć się mającej, sieci konkurencyjnej. 

konkurencji: — lecz kolej Karola Ludwika u- 2) Przeprowadzić reformę taryf kolejowych, 
rągająca zawsze interesom kraju, któremu za-| wspierającą rozwój produkcji płodów surowych 
wdzięcza swą zamożność, nie troszczy się wca-| naszego handlu i przemysłu, a przedewszyst- 
le o przestrzeganie swych zasad i gwarancji, | kiem zaradzić szkodom. jakie niesprawiedliwe 
mającej się użyczyć dla trzech upadających ko-|taryfy dyferencjalne wyrządzają naszemu obro- 
lei, użyłaby na to tylko, ażeby kosztem pań-|towi wewnętrznemn. LU 
Zanieba- |Z Rady Wydziału krajowego królestwa Galicji 


kapłaństwa. Zjazd we Wroeławiu był bardz 
liczny. Papież przysłał biskupowi palijusz ar- 


o|zultatu. 


I stanie się, że świętojurcom i Linder- 


cybiskupi i brewe. Na całym Szlązku lud cały|tom przy nowych wyborach, sam sejm dzi 
bardzo uroczyście i solennie obchodził rocznicę siejszy poda brań silną do agitowania prze- 


jubileuszową swego biskupa. 


Sejmowe. 
IV. 


ciwko wszystkim surdutowym i Lachom. 
Sprawa powiększenia liczby posłów z 
miast, niema żadnej a żadnej szansy. Wnio- 
skodawcy i inni zwolennicy sejmowi tego po- 
większenia, nie troszczyli się wcale o pozy- 
skanie głosów włościan dla tej ustawy, nim 


Dwa tygodnie minęło od rozpoczęcia | projekt wnieśli do sejmu. i nie troszczą się 


sejmu, ale już z dotychczasowego przebiegu | teraz o to. 


Chodziło im głównie o demon- 


obrad poufnych i komisyjnych wnieść można |strację, o okazanie swego liberalizmu. Na 
ZApewnostigjionze sejm Się rozejdzie; nie U-|tej podstawie będzie „Dziennik Polski“ de- 
chwaliwszy dwóch najważniejszych ustaw, | kjamował o partji wstecznej w sejmie, prze- 


propinacyjnej i drogowej. 


W sprawie propinacyjnej najzupełniejszy | tg 


panuje chaos. Ile posłów prawie, tyle pro- 
jektów, a żaden projekt niema widoku po- 
zyskania większości. W ostatnich dniach 
podniesiono projekt przeniesienia prawa pro- 
pinacji na gminy, a gdy wszyscy włościanie 
i włościańscy posłowie głosowaliby chętnie 
za taką ustawą propinacyjną, więc projekt 


ciwnej powiększeniu liczby posłów z miast; 
jemu i jego zwolennikom posłuźy za śro- 
dek do agitacji przy nowych wyborach! 


Sprawa zlania Kolei galicyjskich i 
uregulowanie taryf kolejowych. 
(Dokończenie.) 


Nietylko Galicja, jako kraj wywożący zbo- 


ten niezawodnie zyskałby większość głosów |że, dla którego Górny Szłąsk pruski, Saksonia 


w sejmie, 
można z pewnością, że nie uzyskałby san 
cji. Wszystkie bowiem dotychczasowe mini- 
sterstwa oświadczały się zgodaie przeciwko 
wszelkiemu przenoszeniu 


ale z góry już przepowiedzieć również jak Szlązk Austrjacki, Morawa i Cze- 
k-|chy stanowią od lat wielu stałe miejsca zbytu, 


lecz także rzeczone kraje austrjackie jako 
przemysłowe zostały przez nową taryfę związ- 
kową w interesach ekonomicznych ciężko do 


prawa propinacji, | tknięte, pomimo chwilowo przyznanego uwzglę- 


czy to na kraj czy to na gminy, a oświad- | dnienia łamanej linii, ponieważ nie mogą one 


czały w imię liberalnych zasad, w imię 
wolności zarobkowania. Już to te wiedeń- 
skie liberalne zasady podcinają kraj w każ 
dym kierunku. 
nasz, bo wiedeńskie 
pozwalają przyjąć zeszłorocznej uchwały 
sejmowej, ograniczającej jako tako lichwę. 
Gminy nasze są ubogie, i niemają z czego 


Lichwą niszczony jest lud | korzystają z frachtu tańszego o 5 sgr. 
liberalne zasady nie |tnarze. Młyny na linii z Wrocławia do Görlitz i 


zakupować zboża ani w Galicji ani w Czer- 
niowcach, Suczawie itd., i nie są w stanie wy- 
trzymać konkurencji takich punktów handlo- 
wych jak Szczecin, Berlin, Wrocław itp., które 
na ce 


młyny saskie uczynią prawie niemożebną egzy- 
stencję młynów austrjackich na Szlązku, w Mo- 
rawie i Czechach. 

Powyższe fakta dowodzą stanowczo, że o- 


opędzać wydatków zarządu gminnego. Prze-|bok kolei północnej cesarza Ferdynanda, kolej 
ciężony więc jest lud nasz powinnościami | Karola Ludwika szczególniej swem  bezwzglę- 


gminnemi. Przeniesienie prawa propinacji 
na gminy dostarczyłoby gminom funduszów 
na wydatki gminne, a ulżyłoby ciężarów lu- 
dowi. 
kiej zbawiennej 
Wolność zarobkowania, zastosowana do pro- 
pinacji, znaczy u nas w Galicji tyle, co od- 
danie wszelkiego prawa wyszynku w ręce 
żydowskie. Ale co tam w Wiedniu kogo ob- 
chodzi, iż lud ten będzie rujnowany i de- 
moralizówany jeszcze więcej?" Zasada <tam 
idzie przedewszystkiem i" zastosowana musi 
być nawet w krajach o odrębnych zupełnie 
stosunkach, chociażby w praktyce okazywała 
się najszkodliwszą ! 

Lecz być może, że jeśli sejm uprze się 
przy ustawie, przenoszącej prawo propinacji 
na gminę, to w końcu i w Wiedniu znaj- 
dzie się może chwila, może przy zmianie 
jakiej ministerstwa, iż odstąpią tam w spra- 
wie propinacji od zasady wolności zarobko- 
wania. Bywały już wypadki, że nawet je- 
dno i to samo ministerstwo  przedkładało 
do sankcyj ustawy, którym przedtem naj- 
mocniej było przeciwne. A przynajmniej na 
sejm nie można będzie zwalać winy, iż ża- 
dnej ustawy propinacyjnej nie chce uchwa- 
lać, gdy uchwali to. co w danych stosun- 
kach uważa za najodpowiedniejsze. 

Smutniej jeszcze rzecz stoi z ustawą 
drogową. Komisja wkrótce przedstawi sej 
mowi dwa projekta : projekt większości ko- 
misji, i projekt mniejszości. I znowu projekt 
większości komisji opiera się na projekcie 
Wydziału krajowego, w którym poczyniono 
niektóre tylko zmiany. a projekt mniejszości 
także równobrzmiący jest prawie z przeszło - 
rocznym. W plenum zaś sejmu ani jeden, 
ani drugi projekt nie pozyska większości 
głosów, bo t frakcja, która życzy sobie za 
trzymania dotychczasowej ustawy, jako dla 
niej bardzo dogodnej, przy głosowaniu nad 
projektem większości komisji przyłączy się 


Przegląd teatralny. 


. | wicie 


dnem postępowaniem bardzo szkodzi materjal- 
nemu rozwojowi i postępowi Galicji, i nietylko 
produkcję rolniczą i Landel surowych płodów 
tego kraju ale także działalność przemysłową 


Ale liberalne wiedeńskie zasady ta-|innych krajów austrjackich na szwank naraża, 
reformy nie dopuszczają. a ponieważ wszystkie próby pogodzenia polity- 


ki taryfowej tej kolei z ekonomicznemi intere- 
sami kraju i państwanie udawały się, pozosta- 
wała więc tylko nadzieja, że konkurencja 
zdoła nsuuąć wpływ tego olbrzymiego monopo- 
lu, który wysysa żywotne soki Galicji. 

Połączenie trzech kolei galicyjskich, znaj- 
dających się w przykrych stosunkach, a miano 
kolei Albrechta, Naddniestrzańskiej i 
Przemysko-łupkowskiej, oraz wcielenie później 
do tak utworzonej sieci kolei  tarnowsko-lelu- 
chowskiej, będącej teraz w budowie, i projakto- 
wanej linii z Zagórza do Bielska, zdawało się 
najpewniejszym środkiem utworzenia drogi że- 
laznej, któraby przeważny wpływ kolei Karola 
Ludwika przełamać była zdolną. Ta kombina- 
cja tak pożądana, w interesie krajui państwa ma 
jednak teraz zostać zniweczoną przez połącze- 
nie powyższych upadających linii z koleją Ka- 
rola Ludwika. Projekt tego połączenia żywo 
przypomina postępowanie pewnego towarzystwa 
kolejowego w Anglii, które nabyło drugą kolej 
jedynie tylko, ażeby jej eksploatacji zaniechać 
i własnemi szynami wszystko transportować 
(kolej Selby). Tak samo i kolej Karola Ludwi- 
ka nie szczędziłaby pewnych ofiar ażeby po- 
siadłszy linie konkurencyjne spokojnie i z tem 
większą bezwzględnością prowadzić swój mo- 
nopol. Podług otrzymanych wiadomości zarząd 
tej kolei miał oświadczyć, że gotów jest przy- 
stąpić do połączenia pod dwoma głównemi wa- 
runkami, a mianowicie: 

a) że rząd pokryje długi bieżące kolei, zo- 
stających w przykrych finausowych stosun- 

ach : 

b) że rząd przyjmie na siebie zbiorową 
gwarancję całej z linią Karola Ludwika połą- 
czyć mającej się sieci, a zatem także dla obli- 
gów pierwszeństwa kolei Naddniestrzańskiej, jak 
również obowiązek pokrywania niedoborów po- 
chodzących z ruchu. 

Wszakże łatwo zrozumieć, że pomieniony 
zarząd zniżyłby znacznie swe żądania, byle 
tylko linię konkurencyjną zagrażającą jego sy- 
stemowi eksploatacyjnemu, uczynić raz na za- 
wsze niemożliwą. 


i 3 808) Siy Stanowisko takie nie zgadza się wpraw-|kowskiej z koleją Karola Ludwika, | 4 e I 
do tych, którzy są za projektem mniejszości | dzie z zasadami racjonalnego gospodarstwa spo-|zaś użyczyć łaskawego poparcia projektowi, dą- |które starszym nauczycielom przyznają ustawy. 


stwa jeszcze bardziej się wzbogacić. 
nie ile możności świeżo nabytych 
skierowanie ruchu na dawną, dywidendy przy- 
noszącą linię, jest zbyt znanym i zbyt ponętnym 
środkiem do osiągnienia celu, iżby kolej Karola 
Ludwika zaniedbała go wyzyskać w sposób jak 
najdalej idący zwalając całą pozycję gwaran- 
cyjną na barki tych, którzy opłacają podatki. 

Nie ulega zatem żadnej wątpliwości, że w 
razie zlania kolei galicyjskich, w myśl projektu 
kolei Karola Ludwika, ofiary, poniesione w tym 
celu przez państwo, wyszłyby tylko na korzyść 
akcjonarjuszów rzeczonej kolei, przynosząc dla 
gospodarstwa społecznego zamiast pożytku 
szkody nieobliczone. 

Te same powody, które przytoczyliśmy, 
chcąc wykazać , iż projekt powyższy powinien 
być odrzucony jako zgubny dla kraju i państwa 
przemawiają za połączeniem kolei Albrechta, 


kolei przez|i Lodomerji z Wielkiem księstwem Krakow- 


sskiem. 
Alfred hr. Potocki m. p., 
marszałek krajowy. 
Władysław hr. Badeni, 
członek Wydziału krajowego. 


Posiedzenia sejmowe. 


Siódme posicdzenie d. 19. kwietnia. 


Początek o godz. 11. min. 15. 

Przewodniczący, marszałek Alfred hr. Po- 
tocki. Komisarz rządowy p. Bartnański. 

Poseł Pfeiffer usprawiedliwia swą nieobe- 
cnosé stanem zdrowia. 

Poseł Hoszard wnosi następującą interp-- 


naddniestrzańskiej i Łupkowsko- Przemyskiej ja-| lację, podpisaną przez 15 posłów: 


ko osobnej grupy, z której po zbudowaniu linii 
z Zagórza do Bielska, uznanej za konieczną. 
ustawą z dnia 29. czerwca 1872 (D. p. p. N. 
106) jak również linii Stanisławowsko-Husia- 
tyńskiej, musianoby utworzyć południowo-gali- 


Ustawa o władzach nadzorczych dla szkół 
ludowych została w Wys. Izbie uchwaloną w 
dniu 22. listopada 1872 r. przez Najj. Pana, 
sankcjonowaną w d. 25. czerwca 1873 r. a w 
dzienniku ustaw i rozporządzeń krajowych o- 


cyjską sieć kolejową, która jako potężna linia | głoszoną w d. 3. sierpnia 1873 r., zatem obo- 


konknrencyjna, spółzawodnicząca z koleją Ka- 
rola Ludwika i Czerniowiecką, odpowiadałaby 
życzeniom tych wszystkich, którzy z życzliwością 
i bez uprzedzenia spoglądają na rozwój rolni- 


wiązuje prawnie już od dnia 17. sierpnia 1873 
roku. 

Pomimo to §. 21. tejże ustawy, dzielący 
kraj na 37 okręgów szkolnych, do dnia dzisiej- 


czych, przemysłowych i handlowych stosunków |szego nie wszedł w życie. Funkcjonuje bowiem 


Galicji. 
Co się tyczy korzyści łączenia mniejszych 


Ww 


zamiast 37 tylko 20 rad szkolnych okręgowych, 
utworzonych na mocy rozporządzenia ministe- 


kolei żelaznych w ogóle: są one tak uderzają -|rjalnego z d. 1. grudnia 1870 r. 


ce, iż nie wymagają nawet bliższego rozbioru. 
Ogólne koszta administracji są te same przy 


kolejach krótkich jak i długich; również 
niekorzystnym jest przy kolejach mniej- 
szych stosunek między ilością i kosztami 
taboru kolejowego a dlugością linii. Prze- 


dewszystkiem zaś są koleje krótkie bezsil- 
niejsze, w obec konkurencji linii długich, zosta- 
jących pod jednym zarządem — i ze stanowi- 
ska gospodarstwa społecznego jest to najważ- 
niejszy powód, który przemawia za połącze- 
niem galicyjskich upadających kolei żelaznych. 
O zbawiennym wpływie tego połączenia na 
handel i przemysł, azatem także na siłę po- 
datkową Galicji uczynić sobie można pojęcie, 
zważywszy, że koleje te pomimo bardzo nieko- 
rzystnych stosunków i pomimo niedogodności, 
wynikających z przytykania odrębnych linji 
krótkich, spółzawodniczą skutecznie z koleją 
Karola Ludwika, prowadząc bardzo znaczne 
transporty bydła rogatego, owiec tucznych, ty- 
toniu, wosku ziemnega i t: d. przez Węgry co 
zmusza zarząd kolei Karola Ludwika do zniża- 
nia swych taryf. 

Wobec tego faktu można twierdzić z zupeł- 
ną pewnością, że połączenie upadających kolei 
galicyjskich a w następstwie utworzenia wiel- 
kiej południowo-galicyjskiej sieci konkurencyj 
nej sprowadzi odpowiednie rozłożenie rachu na 
linie konkurencyjne, co wprawdzie zmniejszyło- 
by dochody i zniżyło dywidendy kolei Karola 
Ludwika, lecz natomiast podniosłoby resztę ko- 
lei nowych, z czasem nawet ponad wysokość 
pozycji gwarancyjnej, czem państwo w rzeczy 
samej uwolnionem by zostało od ciężaru przy- 
jętego. 

W końcu dotknąć musi Wydział krajowy 
jeszcze jednego puuktn. Często spotkać się mo- 
Żna z twierdzeniem, że brak konkurencji przy 
kolejach żelaznych naprawić może interwencja 
państwowa, oznaczając z góry ceny przewozu i 
towarów. Pominąwszy bardzo smutne doświad- 
czenie, jakie Galicja w tym względzie już zro- 
biła, pominąwszy również okoliczności, iż Wy- 
soki c. k. rząd nie rozwiązał dotąd tak ważnej 
dla dobra publicznego kwestji taryf kolejo- 
wych; powyższe rozumienie rzeczy nie może się 
ostać także wobec teorji. Gospodarstwo taryfo- 
we bowiem i potrzeby transportowe w swych 
niezliczonych kombinacjach żadnem prawem do 
kładnie i wyczerpująco uregulować się nie da- 
dzą, i mimo wszelkich rozporządzeń znajdą za- 
rządy kolejowe dość środków, ażeby dowolności 
wrota otworzyć. 

Wiemy, że pahstwo ma prawo i obowiązek 
zmuszania zarządów kolei żelaznych do wszel- 
kich reform, dogodnych dla gospodarstwa Spo- 
łecznego, i że wpływ rządu w tym kierunkn 
jest bardzo doniosły, lecz jeszcze sknteczniej- 
szym środkiem są linie konkurencyjne. 

Na podstawie powyższego wyłnszezenia u- 
prasza podpisany Wydział krajowy: 

Wysokie c. k. ministerjam handlu raczy: 

1) Odrzucić projekt połączenia kolei Al- 
brechta, Naddniestrzańskiej i Przemysko-łup- 
natomiast 


tak dalece wszystkich, że znalazł licznych na- | zatarły si 


śladowców i stworzył komedję polityczną. Do 
dziś jeszcze pracuje w tym kiernnku wielu au- 
torów, a Wiktoryn Sardou tworzy prześliczne 


Wielkie bractwo, komedja w 6 aktach oryqi- tej treści dzieła. 


nalnie napisana przez Jana * Aleksandra hr. 
Fredrę. 


Mężowie zazdrośni o swoje żony i Żony 
mszcaące się figlarnie na mężach swoich za po- 
dejrzenie i niedowierzanie, to temat dość awy- 
kły w komedjach i farsach, treść zużyta już 
wielokrotnie przez starszych komedjopisarzy 
francuskich, a nawet i u nas dość często sta- 


Obok komedji politycznej, w tym Samym 
rzędzie, a może nieco wyżej nawet stanąć po- 
winna komedja społeczna. O dramacie mającym 
zakrój dramatu społecznego niedawno pisaliśmy; 
tu musimy jeszcze słów kilka dodać, do tego 
cośmy wypowiedzieli przedtem, a mianowicie 
słów kilka w zwrocie do komedji. 


Jeżeli dramat społeczny ma dziś najwięcej 


nowiąca węzeł jedyny intrygi. Jakkolwiekbądź | szans powodzenia, a co więcej może zdaniem 
jednak zazdrość ze strony męża i przebiegłość | naszem jedynie mieć AAA na przyszłość, to 
JĄ karcąca żony, może być bardzo typową dla|wzgląd ten sądzimy, powinienby tem samem o 
obu płci i charakterystyczną, nie życzylibyśmy | wiele większe i obszerniejsze znaleźć zastoso- 
Sobie widzieć powtarzania ciągłego tego tematu, | wanie w komedji. Wypływa to z natnry rzeczy 
który się stał tak zwykłym i nie radzilibyśmy ji warunków jakim powinne ulegać oba rodzaje 
na tem polu próbować sił swoich nikomu, cho-|poezji dramatycznej. Komedja wymaga przede- 
ciażby nawet hr. Fredrze, którego olbrzymi |wszystkiem typu, a gdzież ich dziś szukać je- 
talent pod względem scenicznym, może pokryć |żeli nie wśród starcia się dwóch warstw spo- 
wiele braków i niedostatków intrygi. łecznych ? 


ren dzisiaj ma trochę szersze pole niż Uskarzają się w ogóle autorowie na brak 
dawniej. Ściśnięte kółko szczupłego towarzy- |typów i charakterów, powiadają, że równość 
stwa salonowego już jej wystarczyć nie może, | wychowania i w ogóle jedność wszystkich in- 
bo Życie dzisiejsze nie w towarzystwie, nie w |nych wpływów działających na człowieka, za: 
rodzinie leży. Przeniosło się ono na szersze |tarły charakterystyczne znamiona i zabiły ory- 
pole, na pole życia publicznego , a jeno polity-|ginalność jedenostek. Prawda i to, ale nam 
czne, | więcej powiemy, jeno społeczne kome- | się zdaje, że więcej winny tu oczy patrzących, 
dje mogą mieć dzisiaj powodzenie, jako odwzo- | niżeli co innego. Widać, że szkła, których uży- 
rowujące najlepiej żywot społeczeństwa, świat |wają, są nie czyste i zbyt ogólnikowe, brak 
dzisiejszy, jego wady i cnoty, jego braki i|im numern, optyk wykroił je z prostej szyby, 
zalety. f a ci, którzy ich używają, używają ich dla ele- 

, Beaumarchais wskazał na nowe pole, na|gancji, ale nie w jakimś celu, udają że patrzą, 
życie publiczne i z niego wyciągnął typy i cha-|ale chcą raczej, aby na nich patrzano. 


raktery prawdziwe, a nowością pomysłu olśnił Jeżeli w istocie charaktery indywidualne 


Z uwagi, że stan ten tymczasowy wkłada 
na barki 26 Rad szkolnych okręgowych, pracę 
którą 37 takich samych ciał wykonywać po- 
winno, przez co opóźnia organizację istnieją- 
cych i utworzenie nowych szkół ludowych; 

z uwagi, że porucza 20 inspektorom szkol- 
nym obowiązki, które 37 pełnić powinno, przez 
co zadaniu swemu przy najgorliwszej pracy 
nie są w stanie zadość uczynić ; 

z uwagi zatem, że zawieszenie $. 21 naj- 
szkodliwszy wpływ na rozwój szkół ludowych 
wywiera; 

z uwagi nareszcie, że niewprowadzebie w 
życie pojedyńczego $. ustawy, prawnie obowią- 
zującej, zdaje się być czynem dowolnym i nie- 
usprawiedliwionym, podpisani zapytują: 

1. Dlaczego §. 21. nstawy o władzach 
nadzorczych dla szkół ludowych dotąd w życie 
wprowadzonym nie został; 

2. Czy i kiedy? Wysoki rząd zamyśla wy- 
konanie tegoż $. 21 urzeczywistnić ? 

Poseł Tyszkowski stawia wniosek wyku- 
pna prawa propinacji, na podstawie wynagro- 
dzenia właścicieli funduszem z podatku nałożo- 
nego na szynkarzy. Obszerny ten projekt po- 
damy lub streścimy oddzielnie w jutrzejszym 
numerze 

Ponieważ wniosek ten jest wydrukowany 
i rozdany posłom, wnioskodawca więc wnosi, 
aby go traktowano jako nagły i przesłano za- 
raz do komisji propinacyjnej. 

Po uznaniu nagłości przez Izbę, poseł 
Gross sprzeciwia się odesłaniu do komisji, 
ponieważ wniosek p. Tyszkowskiego już jest 
znany komisji. Za odesłaniem oświadcza się p. 
Spławiński, co też Izba przyjmuje. 

Wnioskodawca pragnąc, aby jak najwięk- 
sza liczba posłów brała udział w pracach ko 
misji propinacyjnej, wnosi powiększenie tej ko- 
misji o czterech czionków. 

Przeciw temu wnioskowi przemawiają pp. 
Gross, Krzeczunowicz, Chrzanowski, Madejski 
i Kowalski, zaś p. Erazm Wolański żąda za- 
wieszenia posiedzenia na dziesięć minut, aby 
się Izba zastanowiła nad tym przedmiotem. 
Wniosek powiększenia komisji upadł. 

Podczas tej dyskusji ukazał się w Izbie po 
raz pierwszy dr. Ziemiałkowski. 

Poseł Tyszkowski pragiąc choć tym spo 
sobem przyczynić się do odświeżenia komisji, 
prosi aby go z niej uwolniono i w miejsce jego 
obrano kogo innego. 

Izba to żądanie odrzuca. 

Poseł ks. Chełmecki stawia wniosek na- 
stępujący : 

Artykuł 14 ustawy z dnia 2. maja 1873 l. 
251 d. u. k. o stosunkach prawnych stanu na- 
uczycielskiego w publicznych szkołach iudo- 
wych, a mianowicie drugi jego ustęp, który 
brzmi: 

„Rada szkolna krajowa wyznaczyła mu 
(katechecie) stosownie do zajęć jego wynagro- 
dzenie roczne.“ 

zmienia się w ten sposób, iż ustęp ten o- 
piewać ma: 

„Takiemu katechecie służą te same prawa, 


ę, jeżeli mięszanie się ras, narodów i|ziewania zaraz po pierwszym akcie swych wi- 


rodzin doprowadziło do tego, że znikły jedeno-|dzów. Jest to talent szczególny i rzadki, a jak 


stki i ich odrębność fizyczna i psychiczna, to 
spojrzyjcie na masy, odtwarzajcie całe warstwy 
społeczne i tłumy ludu postawcie zamiast in- 
dywiduów, rzućcie przed oczy widza odwzoro- 
wane społeczeństwo, a ręczyć można, że go za 
dowolicie. Jest to skarb nowy i nieprzebrany, a 
co najmniej, o wiele bogatszy od tych, z któ- 
rych czerpano dotąd, a życie to o wiele piękniej- 
sze i ciekawsze od życia rodzinnego. 


Z tego punktu widzenia rzeczy nie możemy 
wiele powiedzieć na pochwałę ostatniego utwo- 
ru hr. J. A. Fredry i cokolwiekbądż powiedziano 
ze względu na jednostronną i niemal wsteczną 
tendencję „Obcych żywiołów”, my utwór ten 
zawsze stawiamy najwyżej ze wszystkich prac 
utalentowanego autora. Cokolwiek bądź w komedji 
tej widzimy bogactwo treści i zwrot silny do 
tego, cobyśmy nazwali właśnie komedją społe- 
czną. Nie wchodzimy bynajmniej w tę okoli- 
czność, że żywioły, które przedstawił tam au- 
tor, są dla nas istotnie, szczególnie jak dotąd, 
obce, ale patrzymy na rzecz tak jak ją nam 
podano i musimy przyznać jej wyższą wartość. 
Ale całkiem inaczej ma się rzecz z „Wielkiem 
bractwem.* Pominąwszy już to, że tytuł kome- 
dji jest zupełnie niestosowny i zdaje się zapo- 
wiadać rzeczywiście jakiś utwór treści polity- 
cznej, lub społecznej, pytamy przedewszystkiem 
o treść, o intrygę. Treść tę podaliśmy w kilku 
słowach na początku naszego sprawozdania, a 
ztego łatwo każdy się może domyślić, że nie 
jest ona ani bardzo bogata, ani bardzo świeża, 
chociaż pomimo tego, autor ją rozciągnął na 
dłngich pięć aktów. I wistocie, trzeba tak być 
obzajomionym z warunkami sceny jak hr. J. A. 
Fredro, aby nie znudzić i nieprzyprowadzić do 


się zdaje, musi być wrodzonym i dziedzicznym, 
skoro te same właściwości posiada syn i 
ojciec. 

Wiemy już, że utworowi brak niema! wszel- 
kiej treści, a dodajmy do tego, Że mu niemniej 
brak charakterów, a będziemy w kłopocie, jak 
właściwie nazwać nowy utwor autora „Posa 
żnej jedynaczki”. Rzeczywiście trudno mu dać 
jakiekolwiek imię. Nie można go nazwać kome- 
dją, bo brak mu wszelkich warunków potemu, 
brak, jak pewiedzieliśmy, charakterów, brak 
intrygi, io ile nam się zdaje, najstosowniej by- 
łoby nazwać go farsą. 


W całym utworze jest mnogo sytuacyj ko- 
micznych, a jakkolwiek następują one po sobie 
bez dostatecznego uinotywowania, i rozwijają 
się nieraz z rażącem nieprawdopodobieństwem, 
przyznać należy, iż szybkość nadzwyczajna 
tych przechodów i zmian musi wywołać weso- 
łość i uśmiech na twarzy widza, który nie ma 
ani chwili czasu zastanowić się nad nienatural- 
nością tej burzliwej akcji, pryskającej ciągłemi 
iskrami humoru. 


Ale właśnie to, co stanowi całą zaletę 
„Wielkiego bractwa*, jest i powinno być wła- 
snością farsy, do której zawsze skłania się ta- 
lent hr. Fredry syna. 


Najlepszym pomysłem autora jest w osta 
tniej jego pracy owa figiarna zemsta żon, które 
doprowadzają do tego, że podejrzliwi i zazdro- 
śni mężowie sami stają się niewiernymi, i wpa- 
dają w zastawione na nich sieci. Jest to po: 
mysł nowy i zgrabny, ale przeprowadzenie je- 
go rozciągnięte na trzy akta pomimo tego nu- 


W dalszym ciągu wniesione Zostały do sej- 


Spis petycyj: 1. Kahujowice gmina, o 
pozostawienie jej w obrębie sądu pow. w Dro- 
hebyczu. 2. Gołębiowscy Maciej i Anna, o wy- 
płatę kwoty 267 złr. 85 ct., należącej im z po- 
wodu dostawy pieczywa dla głównego szpitala 
we Lwowie. 3. Kolbuszowa Wydz. pow., o snb- 
wencję 9000 złr. na budowę drogi Głogów-Kol- 
buszów. 4. Tenże Wydział pow., o zaprowa- 
dzeniu w Kolbuszowej trybunała I. instancji. 5. 
Bruchnal Rada szkolna, o jednorazowy datek 
w kwocie 500 złr. na wykończenie bndynku 
szkolnego. 6. Urzędnicy magistratu przemyskie 
go, o uwolnienie od płacenia dochodowych po- 
datków od pobieranych płac. 7. Trojczyn gmina 
o przyspieszeniu wykupna danin kościelnych. 
8. Ciemierzowice gmina, o przyspieszenie wy. 
kupna danin Kościelnych. 9. Wernieki Józef, 
prezes Rady pow. czortkowskiej, z projektem 
reformy ustawy drogowej. 10. Wydział stowa- 
rzyszenia ubogich uczni na wszechnicy górni- 
czej w Leoben, o zapomogę. 11. Pieniążek Cze- 
sław, redaktor pism ludowych Wieniec i Pszczół- 
ka, o snbwencję. 750 złr., lub zaprenumerowa- 
(niu na koszt kraju 500 egzemplarzy tych pism. 
12. Kwaśniewski Piotr, przedsiębiorca budowy 
mostu na Sanie pod Jarosławiem, o wypłatę na- 
leżącego mu się za tę budowę wynagrodzenia. 
13. Tarnopol gmina, o uwolnienie od obowiązku 
utrzymywania drogi pow. tudzież zarządzenia, 
aby utrzymywanie drogi krajowej na nią nie 
wkładano. 14. Zakliczyn gmina, o subwencję 
2000 złr. na wystawienie nowego budynku szkol- 
nego. 15, Jarosław gmina, o odwrócenie szkód 
okolicznemu handlowi zbożem, przez dyrekcję 
kolei Karola Lndwika wyrządzanych. 16. Dmo- 
chowski Ambroży, nauczycie! w Głlińsku, 0 u- 
aiee zapomogi. 

Petycja o subwencję dla pism Wieniec i 
Pszczółka wniesioną została przez posła włoś- 
cianina Włodka, co jest zaszczytnem równie 
dla tego posła jak i dla samych pism faktem. 

Na wniosek p. Kobylarza petycję kolbu- 
szowską o subwencję na drogi odesłano do ko- 
misji drogowej, drugą zaś do prawniczej, wszyst- 
kie inne do petycyjnej 

P. Rutowski stawia imieniem komisji 
prawniczej wniosek, ażeby sprawa utworzenia 
nowych trybunałów pierwszej instancji cofniętą 
została z komisji prawniczej i przekazaną ko- 
misji terytorjalnej! ażeby taż komisja pozy- 
skała obeznanego z tym przedmiotem referenta, 
jakiego komisja prawnicza ma w p. Jasińskim, 
wnosi komisja prawnicza, aby komisję teryto- 
rjalną o tego członka wzmocniono. 

Przeciw temu wnioskowi oświadczają się 
pp. Spławiński, Chrzanowski, Gross. Wniosek 
upada. 


Petycję w sprawie utworzenia wydziału 
lekarskiego we Lwowie, przekazano komisji 
edukacyjnej. 


P. Hausner stawia wniosek następujący: 

Wysoki sejm raczy uchwalić wystosowanie 
wezwania do rządu 0 zaprowadzenie wydziału 
lekarskiego w uniwersytecie [lwowskim na koszt 
państwa. ý 

Posel Podlewski zabiera głos zawiadamia- 
jąc o petycjach, przekazanych przez komisję 
petycyjną innym komisjom, z czego wywiązuje 
się długa. czeza i nużąca dyskusja, w której 
biorą udział pp. Gross, Spławiński, Grocholski, 
Skrzyński, Firlej, Chrzanowski i Podlewski. 
Rezultatem tej dyskusji jest przypomnienie da- 
wniejszej uchwały, że tylko sprawy, tyczące się 
budżetu ma komisja petycyjna budżetowej prze- 
kazywać, inne zaś sama załatwiać, 

Poseł Iwanyszów i towarzysze wznawiając 
swoją interpelację zar. 1869 ililerpolacją komi 
sarza rządowego w przedmiocie uregulowania 
jura stolae. 

Poseł ks. Czartoryski jako zastępca 
przewodniczącego komisji kultury krajowej, 
wnosi aby sprawę uregulowania. przemysłu naf- 
towego odebrano tej komisji, która nie posiada 
ani jednego w tym przedmiocie specjalisty i 
przekazano specjalnej komisji z 5 członków. 

Poseł Krzeczunowicz oświadcza się 
przeciw temu wnioskowi, sądząc że komisja je- 
żeli sądzi, iż w Izbie są specjaliści, m ich 
zawezwać do współudziału, albo innych znaw- 
ców się radzić, s nie powinna tej. rzeczy spy- 
chać z bark swoich. i 

Poseł Abrahamowicz odpowiada, że 
nikt w kokisji kultury krajowej o przemyśle 
naftowym niema wyobrażenia, a choćby się 
można było informować u innych, to przecież 
gdy sprawa przyjdzie do Izby, i gdy trzeba bę- 
dzie odpowiadać na zarzuty niktby się tego pod- 
jąć nie mógł. 

Poseł Polanowski popiera wniosek wy- 
brania komisji specjalnej, przeciw któremu o- 
świadcza się hr. Wodzicki. 

W głosowaniu wniosek ks. Czartoryskiego 
przyjęto, i na wniosek p Józefa Jasińskiego u- 
chwalono jeszcze na tem samem posiedzeniu 
przystąpić do wyboru tej komisji. 

Na porządku dziennym są pierwsze czyta- 
nia dwóch przedłożeń rządowych, to jest pro- 
jektu ntawy o zamianie miar i wag, znajdują- 


„cych się w ustawach na miary i wagi -metry- 


żące. Publiczność bowiem domyśla się i wie już 
naprzód co nastąpi, przezco interes sztuki (od 
którego w tym razie najwięcej zależy) „zatraca 
się zupełnie, a ciekawość przestaje być naprę- 
zoną. Najlepiej pokazały się skutki tego błędu 
w piątym akcie, gdzie prawie. każdą sytuacj 
było można przewidzieć, i wrażenie jej obliczy 
z góry. 

Jedyną postacią, zajmującą w komedji, jest 
dentysta dr. Szmols, chociaż i to u was żywioł 
zupełnie obcy i nieznany. Zyd i doktor amery- 
kaiski powracający do kraju rodzimego, nie 
jest u nas typem, i mimowoli zapytać się trze- 
ba, zkąd ten człowiek zjawia się wśród nasze- 
go społeczeństwa! Ale autor kocha się w ty- 
pach żydowskich, i chociaż nie zawsze szczę- 
śliwie je wybiera, zawsze je trafnie charaktery- 
zuje i maluje z wielką werwą i humorem. 


Nie tak charaktery kobiece. Hr. J. A, Fre- 
dro nia stworzył dotychczas ani jednego cha- 
rakteru kobiecego, któryby był wyższy nad co- 
dzienne konwencjonalne postacie niewieście, nie 
umie on rozróżnić delikatnych żądz i namiętno- 
ści kierujących niemi, pęzel jego gruby, przy- 
zwyczajony do farb jaskrawych. staje się bla- 
dym tam, gdzie go użyć nie może. 

Na zakończenie jeszcze jedna uwaga. Nauka 
moralna powinna w komedji obyczajowej, (Za ja- 
ką nawet trudno uważać „Wielkie bractwo*, 
już dla samej mnogości nieprzyzwoitych dwu- 
znaczników,) wystąpić sama przez się z treści, 
a niemoże. być wypowiadaną na końcu przez ak- 
torów, gdyż inaczej komedja staje się bajką i 
traci wszelką powagę. 


Bolesław Spausta. 


czne, oraz projektu ustawy o ochronie własno- [skiego i Pietruskiego, p. Skrzyński cofną? swo-jja nie zastrzegłeń sobie przytem nawet najżywo- 


ści polowej. 


poprawkę, za wnioskiem p. Antoniewicza 


Pierwsze ztych przedłożeń odesłano do ko- ;wstali tylko świętojurcy i niektórzy włościanie, 


misji administracyjnej, drugie zaś do komisji 
kultury krajowej. 1 

Z porządku dziennego następnje drugie czy- 
tanie sprawozdania w przedmiocie rozłączsnia 
gmin Obarzym i Temeszów w powiecie brzo- 
zowskim, dotychczas w jedną gminę połączo- 
nych. 

i Sprawozdawcą komisji administracyjnej jest 
p. Kocyłowski. 

Komisja zgodnie z wnioskiem Wydziału 
krajowego wnosi projekt do ustawy, rozdziela- 
Jącej wspomnione dwie gminy, co też bez roz- 
praw w drugiem i trzeciem czytaniu przyjęto. 

Z porządku dziennego następuje drugie 
czytanie przedłożenia Wydziału krajowego w 
przedmiocie wyjednania ustawy, wymagającej 
do zapisu na sąd polubowny aktu  notarjal- 
nego. 

Sprawozdawcą komisji prawniczej jest p. 
Fruchtmann. 

Komisja zgodnie z Wydziałem krajowym 
wnosi: 

Wysoki sejm raczy uchwajić: 

Wzywa się Wysoki rząd o wyjednanie na 
najbliższej sesji Rady państwa ustawy następu- 
jącej treści: 

Do ważności zapisu na sąd polubowny po- 
trzeba, aby ten zapis aktem notarjalnym był 
zeznany, 

Wniosek ten bez rozpraw przyjęto. 

Z porządku dziennego następuje drugie 
czytanie wniosku Wydziału krajowego w przed- 
miocie zakupna gruntu pod budowę gmachu dla 
pomieszczenia sejmu i Wydziału krajowego. 

Sprawozdawcą komisji administracyjnej jest 
hr. Koziebrodzki. 

Komisja administracyjna zgadza się w zu- 
pelności z zapatrywaniem Wydz. krajowego i 
wnosi: 

Wysoki sejm raczy uchwalić : 

Upoważnia się Wydział krajowy do kupie- 
nia na rzecz funduszu krajowego całej realno- 
ści we Lwowie pod l. 717*/, położonej wraz z 
snperstruktami i inwentarzem ruchomym i nie- 
ruchomym za ceną i pod warunkami, zawartemi 
w protokole, spisanym dnia 13. marca 1875 z 
właścicielkami tej realności z Wną Aniolą z 
Sierakowskich Hubicką i Zofią z Wendrychow- 
skich Szydłowską. 

W celu wypłacenia pierwszej raty z ceny 
kupna w sumie 47.042 złr. 67 cnt. i procentu 
po 6 pret. od sta za rok od pozostającej reszty 
ceny kupna i taksy od przeniesienia własno- 
ści — otwiera się Wydziałowi krajowemu na 
rok 1875 dodatkowy kredyt w snmie 58.863 zł. 
pozostałe dwie raty ceny kupna mają być u- 
mieszczone w budżecie funduszu krajowego, a 
to na rok 1876 w sumie 47.042 złr. 67 cnt. z 
6 pret. od pozostałej trzeciej raty w łącznej 
kwocie 49.866 złr. a na rok 1877 w sumie 
47.042 złr. 66 cnt. 

W bardzo obszernej dyskusji nad tym 
wnioskiem. który tu streszczać brak miejsca 
nam nie pozwała, zabierą przedewszystkiem 
głos p. Gross i czyni niektóre uwagi nad wnio 
skiem Wydziału, nie stawia jednak żadnego 
wniosku: 

P. Skrzyński chciałby w uchwale nie 
oznaczać sumy, powiedzieć tylko ogólnie, że 
wstawia się w budżet suma potrzebna, a oprócz 
tego stawia oddzielnie wniosek następujący: 

Wysoki sejm raczy uchwalić: 

Podnosząc uchwałę swoją z roku 1874 
mianowicie ustęp jej orzekający, iż ma być 
wybudowany gmach dla obrad sejmu i pomie- 
szczenie Wydziału kraj., sejm poleca Wydzia- 
łowi krajowemu, ażeby bezzwłocznie przystąpił 
do czynności, wtym celu potrzebnych, a zara- 
zem stanowi: 

1. Cały koszt na gmach i plac pod niego 
niema przekroczyć najwyższej kwoty 850.000 
złr. w. B. 

2. Potrzebny fundusz uzyskany będzie w 
drodze pożyczki, opartej na amortyzacji. 

3. Budowa wykonaną być ma w drodze 
przedsiębiorstwa, pod kontrolą Wydziału kra- 
jowego. 

4. Pojedyńcze parcele zaknpionej realności 
mogą być sprzedane a sąsiednie dokupione, a 
to według potrzeby zamierzonej budowy. 

Na pokrycie najpilniejszych -przygotowaw- 
czych robót wyznacza się w budżecie na rok 
1876 kwota 10-600 złr. 

Wniosek ten został dostatecznie poparty, 
zostanie więc wydrukowanym i traktowanym 
będzie według regulamina. 

Poseł Chrzanowski żąda wymienienia 
w uchwale, że na pokrycie wydatku, sejm prze- 
znacza oszczędności z r. 1874. 

Po przemówieniach pp. Gniewosza , Gro- 
cholskiego, Antoniewicza (który postawił wnio- 
sek aby całą sprawę budowy gmachu odroczyć 
daitaaie nej kadencji), Chrzanowskiego, Skrzyh- 


Różności. 


* Na robocie w obczyźnie. Przed sądem 
przysięgłych w Berlinie toczyła się w tych dniach 
przeciwko 20 robotnikom z cegielni skarga o na- 
ruszenie spokoju publicznego. Skardze tej słnżyły 
za podstawę wybryki szczególnie grubiańskie. — 
W Cattinchen, pomiędzy Mittenwalde i Zossen, leżą 
obok siebie dwie cegielnie, z których jedna głó- 
wnie niemieckich, druga zaś polskich zatrudnia ro- 
botników. Dopnszczanie polskich robotników w dru- 
giej cegielni, robotnikom pierwszej dażo krwi na- 
psuło i powstałe ztąd między niemi niezadowolnie- 
nie, w końcn tak wielkie przybrało rozmiary, że 
31. maja z. r, około 100 niemieckich robotników 
zgromadziło się i z okrzykami: „Przyprowadźcie 
Polaków, musimy ich pozabijać!* uzbrojeni w kije, 
kamienie, noże iinne ostre narzędzia, do mieszkań 
Polaków wtargnęli. Najprzód inspektora cegielni 
napotkawszy, zbili kijami. Poczem napastnicy wy- 
łamali drzwi wchodowe, wywlekli spiących już po 
części Polaków z łóżek i zrzucili ich, znęcając się 
nad nimi straszliwie, ze schodów. Charakterysty- 
cznem jest co do okazanej zwierzęcości, nrzędowy 
protokół o gwałtach, dokonanych w domu robotni- 
ków. Tenże opiewa: „Schody, sień i izby przy 
wejściu robią wrażenie, jakby tam ślepa, zwierzę- 
ca chné niszczenia panowała. Kamienie i cegły, 
drągi i roszty żelazne, połamane haki, wszystko 
krwią powalane, leżało na około; drzwi wchodowe 
do głównej izby były zgruchotanę i ściany powa- 
lane krwią.* Pośród takich okoliczności trzeba m- 
ważać za dziw, że ze zranionych 12 osób żadna 
nie umarła i tylko około 3 tygodnie były niezda- 
tnymi do pracy. 

Dziesięcin oskarzonych skazano na 2 lata, je- 
dnegov na 1/4, roku więzienia karnego, dwóch na 
1'/, roku, jednego na rok i jednago na pół roku 
więzienia; pięciu uwolniono. 

Tak to się dobrze dzieje naszym na rebocie 


"m_n NN 


— m NŚ ZZA AZ ZZ ALLA ZZ 


poprawkę p. Chrzanowskiego odrzucono i wnio- 
ski komisji w całej osnowie przyjęto. 

Z porządku dziennego następuje przyzwo- 
ienie na pobór wyższych dodatków rozmaitym 
gminom. Sprawozdawcą jest p. Skwarczyński. 

Zezwolono na pobór przez rok jeden do- 
datków gminom Barczków pow. bocheńskim 55 
pret., Jaworówka pow. kałuski 57 i pół pret., 
Bania pow. kałuski 66%, pret., Pijadyki w pow. 
kołomyjskim 74 pret., tudzież miastu Rzeszo- 
wowi 100 pret. na lat sześć. 

Na wniosek sprawozdawcy Wł. hr. Bade- 
niego, zezwolono na pobór myt Wydziałowi po- 
wiatowemu w Krośnie od mostu na  Wisłoku, 
pomiędzy Krosnem i Korczynem, państwu Prze- 
worsk w pow. Łańcuckim od mostu na tejże 
rzece pod Korniaktowem, obszarowi dworskiemu 
w Ilkowicach, pow. tarnowski od przewozu na 
Dnnajcu, Radzie pow. w Lisku na Sanie pod 
Liskiem, wreszcie obszarom dworskim w Pod- 
łężu, pow. Chrzanowski na Wiśle, i w Podmi- 
chaiu pow. kałuskiego na Łomaicy. 

Z porządku dziennego następuje sprawo- 
dzenie wyborów, sprawozdawca p. Pietrnski. 

Wydział krajowy wnosi uznanie ważności 
wyborów pp. Skrzyńskiego, Jędrzejowicza i 
Abrahamowicza, co też Izba bez dyskusji +u- 
chwala. Posłowie nowo wybrani składają przy- 
rzeczenie do rąk marszałka. 

W skutek sprawozdania komisji petycyjnej, 
nchwalono poprzeć petycją Rady gminnej w 
Rożciatowie powiatu śniatyńskiego, 0 ustano- 
wienie posterunku żandarmerji w Rożniatowie i 
odstąpić ją namiestnictwu do szczególnego u- 
względnienia, ndzielić jednemu z kancelistów 
Wydziału krajowego całoroczną zaliczkę w 
kwocie 1000 złr., udzielić Jakóbowi Gordonowi, 
znanemu literatowi, djurniście przy Wydziale 
krajowym veniam aetatis et studiorum, i odstą- 
pić namiestnictwu petycję gminy Maćkowice o 
wykupno datków plebańskich. 

Ostatni puukt porządku dziennego stanowi 
wybór komisji górniczej. 

Sprawozdawcą z wyboru jest p. Hausner. 
Głosujących było 78, otrzymali pp. Smarzew- 
ski 74, Skrzyński 67, Tetmajer 55, Gniewosz 
40, Jędrzejowicz 40 głosów. Wszyscy zatem 
są wybrani 

Koniec posiedzenia o godz. 3. min. 22, Na- 
stępne posiedzenie we środę d. 28. kwietnia r. 
b. o godz. 11. rano. Porządek dzienny zostanie 
rozesłany posłom, 


Z Izby sądowej. 


(Proces p. Stanisława Dobrzańskiego przeciw 
Dziennikowi polsk. o obrazę honorn.) (Dokończenie.) 

W -replice przemówił p. Rogalski: „Nadmienił 
p. Rewakowicz na wstępie swego wywodu, że Z p. 
Dobrzańskim idzie o interes osobisty, podczas gdy 
on występuje w imieniu sprawy publicznej. 

Nie da się temu zaprzeczyć, Że dobro sprawy 
publicznej winnno iść przed interesem osobistym, 
atoli żadna sprawa publiczna nie wymaga, ażeby 
dla niej honor ludzi prywatnych był szarpanym po 
dziennikach — zwłaszcza w takim wypadku, jak 
niniejszy, gdzie niema najmniejszego dowodu, aby 
p.-St. Dobrzański ściągał tytułem podatków pie- 
niądze i sobie przywłaszczał. Pozwolę sobie także 
scharakterysować w kiłku słowach obronę obwinio- 
nego. Obrona ta nie jest we właściwem tego sło- 
wa znaczeniu. obroną, bo ani nie odpiera złego za- 
miaru, ani nie przytacza dewódów na prawdziwość 
swych twierdzeń, lecz miota jedynie obelgi i za- 
rznty na oskarzyciela, przytaczając szczegóły o 
których żaden świadek przy rozprawie nie mówił. 
Porównanie p. Rewakowicza dyrekcji teatralnej ze 
sklepem, od którego ktoś odstręcza knpujących, nie 
może mieć zastosowania na niniejszy wypadek — 
bo wiadomo powszechnie, że dyrekcja dlatego nie 
może dojść do ładu, bo niema funduszów. Bez ża- 
dnego zasobu wziął się p. Hnbert do tak wielkie- 
go przedsiębiorstwa. Gdyby dyrekcja miała fundu- 
szej to wszełkia agitacje nic by jej przeszkodzić 
nie mogły. À 

Jeszcze słów kilka co do zarzutu dotyczącego 
książki rachunkowej. Że spis dingów przez p. Ko- 
narskiego p. Hubertowi przędstawiony nie zgadzał 
się z książką, to już wytłumaczył p. Konarski tem, 
że książka nie zawierała dokładnego” opisu. stanu 
dłużnego i biernego majątku przedsiębiorstwa, lecz 
mieściła w sobie li tylko dochody, i wydatki chro- 
nołogicznie spłsane, o czem też i z tejże książki 
można się przekonać. Mylnem jest iakże wydbraże- 
nią, jakie p. Rewakowica ma o „odstępnem*, Pod 
„udstępuem rozumie się czysty zysk, ale nie 
zwrot wkładów. Staa interesów był taki, że pan 
Hubert wstępując po p. Dobrzańskim do spółki nic 
nie kupił, tylko przyjął na siebie te same prawa i 
obowiązki jakie miał p. Dobrzański, —— Skończyłem.“ 

P. Dobrzański. P. Rewskowicz starał się 
przedstawić rzecz tak, jakobym ja przy zawarciu 
cesji jakiś brylantowy zrobił interes. Tymczasem 


w obczyznie. W Brazylii baty biją, pod Berlinem 
zabijają, a my jak owce pędzimy w ogień. 
Przypominamy, że w swoimm czasie dzienniki 
berlińskie składały te burdę na Polaków i przed- 
stawiały jako dowód demoralizacji między Polakami. 


* 


Kanał przez Afrykę. W Anglii powstał 
projekt przerżnięcia Afryki olbrzymim kanałem, 
który poczynając się od ajścia Belty naprzeciw 
wysp Kanaryjskich, ciągnąłby się 740 mil ang. aż 
do wybrzeża Tombuktu. Kolosalne to przedsię- 
wzięcie, które właściwie otworzyłoby dopiero nie- 
znane dotąd wnętrze Afryki, o tyle byłoby ułatwio: 
nem, że środkowa Afryka leży o 250 stóp niżej od 
poziomu Atlantyku, od którego fal, bronią jej tylko 
wzgórza nadbrzeżne. 


* Moskiewski teatr w Paryżu zrobił kom- 
pletne fiasko. Po kilkunastu przedstawieniach, dy- 
rektor moskiewskiego Towarzystwa ogłosił plakata- 
mi i po dziennikach, i „z powodu licznych zapro- 
szeń do rozmaitych stolie Europy, musi opuszczać 
tak wcześnie Paryż“. Dzienniki paryskie to bla- 
gierskie ogłoszenie przetłnmaczyły na: „zrobiliśmy 
fiasko, więc się wynosimy.* Widać z tego, iż pier- 
wsza wizyta, którą Moskale zrobili Paryżanom w 
r. 1813, została Francuzom w pamięci, 


* Wiktor Emanuel i dzienpikarze. W li- 
stach do panny Voland opowiada Didarot następującą 
historyjkę, która jak zapewnia, wydarzyć się miała 
poczciwemu królowi Holandji : 

Dobry ten król jadąc raz miastem przyjmowa- 
ny był z ogromną radością przez publiczność , co 
go głęboko wzruszyło , & kiedy lud wreszcie zawo- 
łał: Nielh żyje nasz król! nasz dobry król! — 
poczciwy król nie mógł już dłużej wytrzymać w.po- 
wozie, zeskoczył na ziemię, nściskał tylu swych 
poddanych, ile mu na razie możliwem było, wzniósł 
w górę kapelusz i krzyknął: Niech żyje mój lud!— 
mój dobry lud!“  * 

Popnlarność króla Wiktora Emanuela przypo- 
mina cokolwiek poczciwego króla Holandji. W r. 
1852 namówić chciał króla ówczesny prezes gabi- 


tniejszej kwestji, tj, kwestji utrzymania, tylko zda- 
iem się na uczciwość p. Huberta i p. Wolańskiego, 
którzy muie po tem, w przeciągu czteru tygodni, 
nodczas których byłem na urlopie, wyjechawszy ze 
Lwowa, wydalili, Ci panowie, którzy tu stawali 
przed sądem (Hubert i Woleński), są moimi nie- 
przyjaciołmi i gdyby jeden pyłek nieprawności na 
mnie byli widzieli, byliby nie poszli do p. Rewa- 
kowicza, ale wprost do kryminalnego sądu. 

(Pan Rewakowicz przedstawił sądowi przysię- 
glych, że Stanisława Dobrzańskiego dlatege pan 
Hnbert i spółka usunęli od teatru zerwawszy u- 
mowę, iż buntowsł przeciw nim artystów. Tymeża- 
sem p. Stanisław Dobrzański przy podpisaniu cesji 
wymawiał sobie trzechmiesięczny urlop, w celu n- 
niknięcia nawet podejrzenia wszelkiego, iż przeszka- 
dzać będzie przedsiębiorstwu. Ale na prośby pana 
Huberta i Wołeńskiego przystał w końcu na jedno- 
miesięczny urlop i zaraz wyjechał ze Lwowa. Gdy 
przyjechał z urlopn, zastał już decyzję usnnięcia 
go od teatru i role poodbierane. Pan Hubert o- 
ówiadczył mu, że to uczynił na żądanie pana Dąb- 
czańskiego, co okazało się później nieprawdą, gdyż 
właśnie p. Dąbczański po kilkakrotnie najnsiluiej 
nalegał, ażeby p. Dobrzański był angażowany,) 

W pierwszym roku do kierowniotwa teatru było 
dwu dyrektorów. około 6 reżyszerów i cały apa- 
rat administracyjny, składający się z 5 urzędnł- 
ków. Ja zaś późnzej, gdy w spółce objęliśmy 
przedsiębiorstwo, zajmowałem się kierownictwem ope- 
ry i dramatu i rezyserję prócz tego występowałem 
na scenie tak, iż od rana do późnej nocy nie wy- 
chodziłem z teatru -- skądże mogłem wiedzieć o 
szczegółach administracji? Nie p. Hobert ale ja 
zostałem najmocniej skrzywdzonym — bo to przed- 
siębiorstwo niezadługo zbankrntuje, p. Hubert za- 
ledwie jeden weksel mój dotąd wypłacił, a ja ja 
stem podpisany na rozmaitych poręczeniach wekslo- 
wych i jestem grube zaangażowany w kasie za- 
liczkowej, gdzie artyści zaciągnęli pożyczki — po- 
ściągano od nich raty a nić niszczono do kasy 
Ja jedem odpowiem za to wszystko, P. Rewakowicz 
przedstawia, że ja zrobiłem świetny interes na 
cesji, a ja już w pół godziny po jej podpisaniu 
nie miałem ani centa. Nawet zeległej gaży mi nie 
wypłacono i muszę o nią teraz proces prowadzic. 

Nie ja nagliłem pana Hnberta, aby zawarł ze 
mną układ nstępstwa, ale p. Hubert prześladował 
mnie jak szatan chodząc za grzeszną duszą, abym 
jakiś list podpisał i zobowiązał się w 24 godzinach 
z przadsiębiorstwa ustąpić. Spółka została taką, jak 
była, tylko ja z niej wystąpiłem, wycofawszy swój 
udział — dla czegoż ja tylko miatem koniecznie 
wiedzieć o tych dłngach i je zataić, dla czego nie 
mógł o nich wiedzieć p. Weleński? Tyle w odpo- 
wiedzi p, Rewakowiczowi na jego wywody. 

W dnplice nsiłoje p. Rewakowicz czerpać swo- 
je dowody z czasów komitetu teatralnego, dlatego 
po kilku zaledwie zdaniach odbiera ma głos prze- 
wodniczący, 

Następuje wyjaśnienie pytań a bez streszcze- 
nia wyników rozprawy przez przewodniczącego. Po 
trzygodzinnej naradzie odczytał zwierzchnik ławy 
p. Jaegerman z rozpromianioną miną i z ironicz- 
nym uśmiechem, rozultat głosowania nad pytaniami, 
które wczoraj podaliśmy. Na pierwsze trzy pytania 
równie jak i na pytanie piąte odpowiedzieli przy- 
sięgli jednogłośnie „nie“. Na czwarte pytanie od- 
powiedziało 11 głosów „nie“, 1 głos „tak*, Na 
szóste wreszcie pytanie padły 4 głosy „nie*, 4 
głosy „tak“, a 4 głosy „tak“; z zastrzeżeniem, że 
oskarżony nie obwinił (p. St. Dobrzańskiego) fał- 
szywie i nie podał zmyślonych lub przekręconych 
faktów.* 

Zauważyliśmy przy tem, że pan Jaegerman z 
szczególnem upodobaniem kładł każdą razą na sło- 
wa „fałszywie* i „przekręcone lub zmyślone czy- 
ny* bardzo efektowny nacisk. 

Trybunał uwolnił na podstawie tego werdyktu 
p. Henryka Rewakowicza od oskarżenia, a skazał 
p. St. Dobrzańskiego na powoszenie kosztów postę- 
powania Karnego. 

Otrzymujemy następujące oświadczenie : 

„Jako sekretarz administracji teatru z czasów, 
gdy administrację pr wadził p. Konarski, wpisywa- 
łem z raportów kasowych przychody i wydatki w 
książkę rachuakową iwaura, którą p. Rewakowicz 
sądowi przedłożył. Otóż właśnie te kartki, na Kktó- 
rych ja. pisałem dochody i wydatki dramatu, wy- 
ciął potem p. Konarski, ażeby razem połączyć do- 
chody i wydatki opery, których prowadzeniem oso- 
bnem zajmował! się dr. Starzewski. Przed samem 
wystąpieniem. p. Konarskiego przed sądem, pokazy- 
wał mi p, Konarski te kartki i pod przysięgą mo- 
ge zeznać, że są te same, moją ręką pisane. Do 
agłoszenia tego ogwiadczenia cznję się spowodowa- 
ny. rozpuszęzonemi pogłoskami, że sąd przysięgłych 
dia tego uniewiunił p, Rewakowicza, że pp. przy 
sięgli przekonać się mieli, iż te wycięte kartki są 
podrobione, 

Lwów dnia 16. kwietnia 1875, 

Karol Doroszyński. 

(Sprawa księgi rachunkowej i kartek wycię- 
tych w najmniejszym związku nie była z toczącym 
się procesem; tylko pan Rewakowicz ją wciągnął, 
a sąd na to dozwolii, chociaż nie dezwolił oskarży- 


netu do odwiedzenia pewnej prowincji, która z rez- 
maitych powodów była niezadowolnioną, 

— Pojadę, — rzekł król — jednakże pod wa- 
rnnkiem, że mi pan zapewnisz bardzo dobre przy 
jęcie. 

A gdy minister nie mógł się powstrzymać na 
te słowa króla od mimowolnego uśmiechu, dodał król, 
jakoby objaśniając swoje wyrzeczenie i tłnmacząc 
się: 

— Despota może nie dbać o popularność; wil- 
czenie Judu dla monarchy konstytucyjnego jest wy- 
rokiem śmierci, 

I poczciwy król nie tylko lubi wypowiadać po- 
dobne zdania, ale co więcej lnbi je widzieć druko- 
wane, a nawet są tacy, co twierdzą , że w przeci- 
wnym razie król włoski bardzo mało tylko poświęca 
czasu dziennikom — czyta on dzienniki tylko wtedy, 
jeżeli coś o nim w nich napisano, 

Powszechnie znane jest wyrażenie Wiktora E- 
manuela do Garibaldiago : Jestem bardziej repnbli- 
kaninem, niż pau nim jesteś... Otóż jeden z flo- 
renckich dziennikarzy napisał pewnego razu o tem 
wyrażeniu się króla bardzo ładny fejleton, a zachwy- 
cony król natychmiast zawiesił na piersi lojalnego 
dziennikarza order św. Maurycego. 

Niech nam jednakże wolno będzie zrobić tu 
mimochodem uwagę, że owe bon mot króla Emanu- 


ela. należy się właściwie Ludwikowi Filipowi. Król 


ten ofiarował raz przez pośrednika legję honorową 
Berangerowi, lecz ten nie przyjął mówiąc, że jest 
repnblikan.nem, nic więc od króle przyjąć nie może. 

— O mój panie, król jest pewny, że pan przyj- 
miesz; kaza? on powiedzieć, że jest więcej republi- 
kaninem, aniżeli pan. 

Na to odpowiedział poeta : Naówczas król jest 
dla mnie za republikańskim. 

Mniej szczęśliwym był inny dziennikarz fioren- 
cki z bjografją króla. Etienne San-Pol, redaktor 
ultramontańskiego, ale dobrze informowanego „Con- 
temporaneo* zapowiedział w gazetach książkę pod 
następującym tytnłem : 

„Publiczne i prywatne życie Jego Mości króla 
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cielowi o tej sprawie mówić, i świadków zacytowanych | 
do odparcia tych zarzutów, nie przypaścił. Zresztą 
czy kartki były podrobione lub aie, to nie mogło 
odnosić się do oskarżyciela, gdyż on nie z księgą 
rachunkową teatru nie miał do czynienia. Nie po- 
wiano to więc wplywa na orzeczenie sądn co do 
ogółu pytań o odstępnem i o przywłaszczonych po- 
datkach; p. R.) 


Kronika miejscowa i zamiejscowa. 


Na benefis pana Fiszera, który odbędzie się 
podobno już wkrótce, dane będą „Safanduły”* W. 
Sardou. P. Fiszer wystąpi w roli Vauclina, w je- 
dnej z najlepszych ról Rapackicgo. 

D? miasta naszego przyjechała panna Marja 
Groza, córka poety Aleksandra, znakomita pianistka, 
uczennica konserwatorjum lipskiego, W swoim cza- 
tie donosiliśmy o koncercie w Lipsku, na którym 
panna Groza złożyła egzamin z największemi po- 
chwałami surowych krytyków niemieckich, jakoż 
gra jej jest rzeczywiście doskonałą, 

We wtorek- 30. kwietnia od godz. 5—6 od- 
będzie się odczyt naukowy pani z Wasiłewskich 
Boberskiej: z „Pedagogji.“ 

Polnisches Glück. (Dokończenie hi- 
storyjki „Preussische Unterthanen*). Jak się po“ 
kazuje z całego przebiegu dziejów pruskich pod- 
danych we Lwowie, przypadło im w udziale tylko 
t. z. „polnisches Glück“, chociaż jeden z tych pa- 
nów, ponieważ był trzeźwym wtedy, kiedy wypra- 
wił pruską w Galicji hecę, zasądzony został na 
trzy tygodnie aresztu, a dragi mający to szczęśrie, 
(także polskie) być podczas burdy trochę pijanym, 
na dwa tygodnie. I tak pierwszym dowodem, że 
tych panów spotkało tylko szczęście w tem 
nieszczęściu, ksóre sobie sami zawinili, jest szcze- 
gólny przypadek, Że tam, gdzie im się zebrało na 
butę napastować samotnie idącą kobietę, stał poli- 
cjant, będący dopiero poraz pierwszy na służbie 
a więc może nie dość jeszcze oswojony 7 surowo 
ścią praw, jakie mu przysłogują, jeżeli ktoś w ten 
sposób jak oni poczyna sobie z tym reprezentan: 
tem władzy i porządku, którym jest na ulicy poli- 
cjant. Panowie ci mogliby byli już owego wieczora 
tak wygląać, jak- łatwe można wyglądać wtedy, 
gdy im przypadnie zaszczyt stanąć kiedyś patrjo- 
tycznie w obronie jakichś nieprzedawnionych praw 
pruskich, n. p. takich, jakie mieli do 5 miliardów 
francuskich’: Drugim dowołem ich szczęścia a oraz 
delikatności ausrjackiej policji n nas, jest okoliczność, 
że sąd sam musiał dopiero przyjść po nitce do 
kłębka; policja bardzo mało się im przysiużyła, 
Podług własnych zeznań owych panów, nie wiedzieli 
oni początkowo zupełuie nic o tem, o co ich ob- 
winiano a i policjant ten, którego wydelegowano 
do sądu, także nie powiedzieć nie umiał, albowiem 
szczególnym zbiegiem okoliczności, miał on bardzo 
tylko podobne nazwisko, co jego niefortanay koie- 
ga, wystawiony na pierwszy z Prusakami ogień, i 
został przez pomyłkę zamiast tamtego de sądu po- 
stany. Wreszcie po skonstatowaniu tej pomyłki, na- 
prawiono ją, ale i wtedy jeszcze ci panowie wy- 
pierali się. 

— Ależ panowie, dlaczegoż podar? się płaszcz 
na policjancie — pokazując na tem c. k. ubraniu 
dziury, zapytal sędzia — kiedyście go tylko bardzo 
lekko na stronę usunęli ? 

— To już zdaje się takie austrjackie sukno — 

odpowiedzieli — skoro się tak łatwo drze od sa: 
mego dotknięcia rąk! 
Wobec takich odpowiedzi potrzeba było konie- 
cznie świadków i na szczęście potrafiono ich do- 
stać, a między temi świadka-kobierę, która prócz 
po polsku, umiała także i po niemiecku. Mogła więc 
także dość sporą liczbę zacytować epitetów niemie- 
ckich, dawanych przez Prusaków Polakom przy ró- 
Żnych sposobnościach, co samo już mogło było na 
skazanie ich wystarczyć, — Wreszcie przekonano 
oskarzunych i skazano. Zapowiedzieli wprawdzie re- 
knrs, ale z powodn, że nie są tutejsi, ażeby nwol- 
nić ich od wszelkiej pokusy,.. ujechania, od razu 
ich zamknięto, aż do rozstrzygnięcia rekursa. 

— Szczęście ich — pomyślał sobie sędzia, że 
wszczęli zatarg z policją na Krakowskiem, gdzie 
cała publiczność z żydów się składała, w przeci- 
wnym bowiem razie droga do sądu prowadziłaby 
przez szpital i byłoby tylko tem więcej kłopotn, 

Istotnie to było największe n nas szczęście 
panów Prnsaków i chociaż zamknięto ich, to mimo 
to ten ich przypadek caly jest tylko  „polnisches 
Glück.“ 


— Z prowincji. W stanisławowskiem Haśle 
z d. 18. tm. czytamy: Odczyty na fundusz zaku- 
pna „Unii“ Matejki rozpoczną się we środę 21. b. 
m. w sali teatralnej. Pierwszy odczyt we środę 21. 
b. m. z uderzeniem godziny 7. będzie miał p. Mi- 
chał Chyliński: „Polityka gabinetów europejskich 
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(względem Polski w okresie czteroletniego sejmu,“ 


Drugi odczyt będzie miał p. Bol. hr. Chotomski: 
e „Armenii i Ormianach* studium historyczne. 

P. Zofia Sieganfeld znana znakomita pianistka 
warszawska przybędzie do Stauisławowa i da za 
współudziajem amatorów koncert w przyszłym. ty- 
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godniu w sali kasynowej. Słynny kwartet fiorencki 
odwiedzi Stanisławów przy końcu b. m. 

W Niżniowie założono katolicką restaurację i 
dom zajezdny w rynku w narożnym domu przy 
wyjeżdzie de Monasterzysk. Brak tejże dał się czuć 
przejezdnym dotkliwie, obecnie więc nie będą po- 
trzebowali szukać wypoczynku po brudnych kraj- 
pach żydowskich i narażać się na obdzieranie swej 
sakwy. i 

Gazeta Podkarpacka z d. 18. t. m. donosi: 
Na kolei Aibrechta usunięcie nasypu pod Bednaro- 
wem o czem wzmiankowaliśmy w przeszłym nume- 
rze, już zostało n prawione. Pociągi jednak muszą 
w tem miejsca zachowywać ostrożność w biegu. — 
Wczoraj przybyła do Stanisławowa komisja wyde- 
legowana z Rady zawiadowczej tejże kolei r män 
datem obejrzenia przestrzeni i zabudowań. | 

— Zaleszczyki 8. kwietnia. Kiedy sjm się 
zebra, może też nasi panowie deputowani z okręgu 
Zaleszezyckiego, zecheą spojrzeć na nasze gospo- 
darstwo powiatowe, a zobaczywszy co się dzieje, 
raczą npomnieć się tam gdzie należy o zaradzeniu 
złemu. Od lat trzech nie mamy tu żadnego prawa, 
ani opieki. Od wsi do wsi przejechać nie można, 
nietylko dla złej drogi, z której jeden drugiemn 
nstąpić nie chce, a mianowicie Żydzi, ale także I 
przez złych ladzi. Pijane chłopstwo napastuje po- 
dróżnych. O dwóch robotników trudno, a próźniaków 
l włóczęgów pełno, upominających się natarczywie 
jumużny, Po ogrodach wykradają jarzyny, po po- 
lash wypasają zboża. Bezkarność zupełna. Niedawno 
we wsi Szerszeniowce pobereżnik odważył się zająć 
konie g lasu; pokazało się, że to konie były wójta, 
który takowe odebrał, a pobereżnika obit. Za tym 
przykładem w Uhrynkowcach chłopi cokolwiek aalej 
postąpili; bo gdy leśniczy zastrzelił psa w lęgle, 
napadnięto w nocy jego mieszkanie, wyłamano drzwi, 
wywleczono go z izby i okuto w kajdany. Co przy 
tem oberwał, to Boga i jemu wiadomo, bo władze 
o to się nie troszczą. Tak okutegv i zbitego przy- 
wieziono do Zaleszczyk; a gdy upadając nie mógł 
się równo tr.ymać na nogach, to rozznchwałony 
urlopnik nderzył go w twarz i kałakiem pod brodę, 
żeby głowę prosto po wojskowemu trzymał.  Dząało 
się to już w budynku nrzędowym w c. k. stąro- 
stwie. I czyż państwo myślicie, że wójt, który ten 
kondukt przyprowadził, został ukarany? Broń Boże! 
Konstytucja nadaje wolność wybijania drzwi (1 Wy- 
ciągania po nocy lndzi z łóżek ; ale ukarać takiego 
zbója, to zależy od dobrej woli urzędnika. Cód wię 
więc stało? Na krzyk i jęk biednej ofiary wyszedł 
urzędnik i coby miał wójta w te same kajdamy io- 
kuć i do aresztu: wsadzić, za tak ciężkie nadnżycia 
wiedzy. odezwał się dobrotłiwie: „Majn Got'*Co to 
wy dobry ludie robite dobreho? Nie robite takich 
reczi, bo możete bit karani za takowe.“ Na tem 
się skończyła sprawa ze skrzywdzonym i' zbityt, 
i pozwolono mn, iść piechotą do domu, kiedy wójt 
i urlopnicy siedli na wóz i odjechali. Obitersa 'po- 
kazano drogę do sądn. Gdy się ta wiadomość roze- 
szła po mieście, włosy nam powstały na głowach, 
i przypomniał się rok 1846. Cóż dziwuego, że inne 
dzieją się bezprawia! W sąsiedniem miasteczkn 
Uścieczko , zarznięto krowę od psa wściekłego po- 
kaleczoną, i mięso rozprzedano chrześcjanom , bo 
dla żydów nznano jako trefne. W tymże Uścieczkn 
w czasie chol ry leżał trup dzień cały przy drońze 
koło cerkwi, bo nie było komu za pogrzeb zapłacić. 
Byia wieś niedaleko, gdzie na raz zabrało się prze- 
szło 20 trupów w ciasnej ulicy, bo ksiądz paroch, 
zajęty wyborami bezpośredniemi, nie miał czasu 
takowych pochować. Cholera wzmogła się nieslycha- 
nie od wyziewów z ciał niepogrzebanych, Na ten 
odgłos przyjechał wprawdzie marszałek na miejsce, 
ale jego laska nrzędowa choć nie hebanowa nic nie 
pomogła, gdzie już bagnetów żandarmskich potrzeba 
było, bo chłopi bez księdza chować nie chcieli. Gdy 
ten troskliwszy o swą osobę i dzieci niżeli o owie- 
czki nie wracał do swoich parafjau, przybyli na- 
koniec i dziekau i żandarmi, ale już wtedy, gdy 
na 1.200 dusz 150 padło. W takim to stanie rze- 
czy przybyliśmy ostatnich lat trzy. 

Krążyła pogłoska, że ten chaog powiatowy po- 
wstał z powodu kłótni ze starostą marszałka le 
się dzieje pomyślałem sobie , ale że kadencja się 
kończyła, pomyślałem sobie, że nowe wybory coś 
nam lepszego przyniosą, a przynajmniej położą 'ko- 
niec ziomu. Więc cieszyliśmy się nadzieją. Ale 
gdzie tam! Nadzieja nas zawiodla, Przeprowadzono 
wybory, sprawdzono takowe i wybrano nawet no- 
wych dygnitarzy i ich zastępców. Wszystko już 
było bardzo pięknie, ale tymczasem nowej Rady jak 
niema tak niema. Co to jest? myślę sobie. Idę mię- 
dzy ludzi i dowiaduję się, ża zaszła maleńka nie- 
formalność przy wyborach, prawie nic nieznacząca, 
bo poszło o kilka liter. A ponieważ litera. docet i 
litera nocet, więc tym razem zaszkodziła. A to jest 
raz, że się zebrała zaiedwo trzecia część radnych, 
gdzie powinna być absolntna większość, a powtóre, 
że zfałszować miano protokół wyborczy, tym sposye 
bem, że w kilka dni po wyborach poodpisywaao 
niektóre dodatki, 

Otóż to jest sprawa, którą panowie posłowie 
zaleszczyccy raczą z łaski swojej wziąść pod roz- 
wagę i zapytać Wysokie władze krajowa: czyli to 
prawda, że protokoła wyborcze zostały sfałszowane 
i c yli fałszerze zostali do odpowiedzialności *pot- 
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Sardynji, Wiktora Emannela. Zaopatrzone 14 doku- 
mentami, z których kilka są przez króla pisane 
własnoręcznie.* 

Te 14 dokumentów byly to listy króla do mini- 
strów, intendentów, nrzędników policji i do innych 
mniej więcej urzędowych osobistości. 


Widocznie spodziewano się po tej książce nie- 
przyjemności, bo zaczęto autorowi robić bardzo ko- 
rzystne propozycje w razie, gdyby zaniechał publi: 
kacji dzieła. Lecz czy to z powodu, że twardy ul- 
tramontanin był w wysokim stopniu nie do przeku- 
pienia, czy, Że mu lepiej zapłaciła strona przeci- 
wna, — odrzucił wszelkie propozycje i trwał w za- 
mjarze ogłoszenia biografji króla. Wtem przybrała 
cała ta sprawa zbyt jaskrawo charakter włoski. 
W mocy dnia 24. grudnia 1856 napadnięty został 
San-Pol na ulicy i raniony niebezpiecznie sztyletem. 
Nastąpiła rewizja pomieszkania , lecz ta pozostała 
bez skutku. Manuskrypt zakupił pewien księgarz 
paryski za 20.500 franków i autor odesłał mu go 
przez zanfanego. Zaledwie jednak dostał księgarz 
manuskrypt a już odkupił go pewien w Paryżu re- 
zydujący dyplomata za 50,000 franków... Książka 
ta nigdy nie wyszła. 


Inny dziennikarz, poeta Prati, napisał na ob- 
chód zaślubin córki królewskiej z królem portugal: 
skim dość nudny wiersz okolicznościowy. Dostał 
prawdziwie królewskie za to honorarjam 30.000 fr. 

Znów inny poeta-dziennikarz napisał sonet prze- 


ciwko panowaniu anstrjackiemn -— mianowano go 
kawalerem. 


Ten sam poeta: zachęcony takim obiecującym 
początkiem napisał następnie odę na chwałę Pie- 
montu — mianowano go komandorem, 

Wreszcie napisał szczęsliwiec satyrę na papie- 
ża, — i dostał nominację na profesora. 


Podanie o strzygach. Na Górnym Szląsku 
jest jeszcze rozpowszechnioną wiara, że ludzie, ro- 
dzący się z podwójnemi rzędami zębów. dwie dusze 
mają, z których jedna po śmierci pozostaje przy 
Trup strzygi powstaje z grobn o północy, 


trupie. 


wchodzi na wieżę kościelną, a jak daleke 
jego sięga, umierają wszyscy krewni jega; do 
dzący do lat, w których umarł. Ażeby tego nie 
pościć, trzeba strzydze po śmierci włożyć krze 
między zęby i przewrócić go w trumnie tak, 
krzyżem obrócony był do góry. Inni inny po 
sposób uczynienia strzygi nieszkodliwym, Trz 
wziąść motykę od grabarza, ostrzem motyki tej 
dzielić głowę trupa od tułowu i włożyć ją mię 
nogi zmarłego. Opowiadają tu, że przed wielu lá 
spostrzegł pewien dziadek kościelny, że ilekroć wch 
ził do dzwonnicy wieczorem, by dzwonić na A 
Pański, zawsze uprzedzał go ktoś i dzwonił za 
go. Zdziwiony tem, poszedł do miejscowego pleb 
ispytał się, czy może kto inny nie jest wyznacz 
na jego miejsce. Kiedy usłyszał odpowiedź pret 
czącą, udał się rychłej, ani zwykle na stanowiś 
swoje, a gdy spostrzegł, że lina poruszać się zac 
na, uchwycił za nięi zaczął nagle dzwonić, pēc 
duch jakiś w postaci czarnego psa rzucił się z wi 
kościoła i nigdy już nie powrócił. W Bytomiu of 
wiadają następujące zdarzenie, które miało mię 
miejsce przy końcu szesnastego wieku. 


W blizkości bramy cmentarza farnego, znajdo- 


wał się grób, z którego regularnie o godzinie pół- 
nocnej» powstąwała jakaś postał biala , Która 
ciwszy z siebie koszulę śmiertelną, udawała się 
wieżę kościelną , dzwoniła, po godzinie powrącą 
vbierała się w ową koszulę i kiadła napowrót * 
grobu. Z okolicznych mieszkańców, którzy, gjąwi 
to spostrzegli, odważył się jeden nieustragzany. p 
na eneńtarz i zabrać ową koszulę, lecz 'w.żej ch 
zeskoczył upiór z dachu kościoła i zażąda! ed ni 
swej własności, Przestraszony rzucił kosznlę nie 
szczyka na ziemię i nciekł, lecz upiór więcej 
nie pokazał. A ponieważ postać ta przy zeska 
waniu z dachu w psa się przedzierżgnęła , mi 
więc mieszkańcy Bytomia na pamiątkę tego zdar 
nia, figure podobną w ścianę kościoła wmarować = 
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które trwa już rok drugi?... 

Z nad Sanu górnego. Rozhowory o leka- 
rzach gminnych ustały, wprowadzenie tej instytucji 
przewlecze się zapewne ad Calendas graecas ; — i 
nie dziw, bo gminy obecnie prócz danin rządowych, 
są obciążone daninami na kościoły, szkoły, drogi, 
na ntrzymanie urzędów autonomicznych i t. d. a 
utrzymanie lekarzy gminnych, na gminy spaść ma ; 
lecz dziwić się należy, że opróżnione posady etato- 
wych lekarzy powiatowych, na budżecie właściwego 
ministerstwa postawionych nie są obsadzone; — na 
czem ludność powiatowa, a szczególniej powiatów 
bez miast większych, lub od tychże daleko położo- 
nych, bardzo cierpi. , 

Odnosi się ta niedegodność osobliwie do powiatu 
Liskiego, w którym posada lekarza od roku jednego 
opróźnioną została, a w którym prócz jednego wa- 
gistra chirurgji, żadnego nie ma lekarza. 


ale przez trzy sądy powiatowe w liskim powiecie 
umieszczone, w częstych zdarzeniach jako znawca 
używany, nie potrafi podołać wymogom ludności, a 
szczególniej w wypadkach nagłych , — powiat ten 
ma 34 mil [] objętości, 70 tysięcy ludności, jeduo 
miasto, cztery miasteczek , 155 gmin politycznych, 
liczne dwory i duchowieństwo, w tym względzie 
policza się do pierwszych powiatów kraju; — leży 
nadto na mil 12 od miasta większego , przez wię- 
kszą liczbę lekarzy zamieszkałego, i ra ostatnich 
kresach, po za któremi znowu nie leżą miasta więk- 
sze; — przerzyna go wzdluż na 12 mil kolej że- 
lazna — w mieście Lisku odbywają się tygodniowe 
liczne targi na woły, świnie , zkąd koleją przesy- 
łane bywają, a nawet i mięso z tych aż do Wie- 
dnia. 

Dwadzieścia powiatów z objętością płaszczyzny 
w połowie, a ludnością znaczuie mniejszą, korzy- 
stniej położone, mają lekarzy powiatowych. — Wszyat- 
ko to przemawia za rychłem obsadzeniem posady 
"lekarza powiatowego w Liska, a Indność tutejsza 
oczekuje z niecierpliwością , aby Wydział krajowy, 
szczególniej teraz podczas kadencji sejmowej, ku 
obsadzeniu posady tej potrzebne rozpocząć chciał 
starania. 


Z Tarnowa. Tak niższe jako i najwyższe 
afery tarnowskie zajmuje obecnie sprawa sprzenie- 
wierzenia dokonanego na funduszach szpitala tntej- 
azego przez Apolinarego Brzezińskiego, którą tu- 
tejsze pismo Zgoda jeszcze 13. stycznia b. r. w 
1. mr. poruszyło. 

Defraudację powyższą przenoszącą sumę 3000 
zł. w. a. odkrył następca Brzezińskiego, i naraził 
się przez to na. nieprzychylność wszystkich tych, 
aa których odkrycie to z rozmaitych przyczyn nie 
miłe zrobiło wrażenie, wkrótce może będziemy 
mieli sposobność dostrzedz zamanifestowania się tej 
nieprzychylności, która niezawodnie i dyrektorowi 


ciągnięci? Nakoniec kiedy się skończy interregnum 


Chirurg w Lisku cieszy się ogólnem wzięciem 


tutejszego szpitala najgorliwiej na odkrycie dru- 
giej już defraudacji wpływającemu, w pewnej czę- 
ści w udziale przypadnie. 

Smutne to zaiste objawy upadku moralnego, — 
ale patrzmy końca. 

Dnia 4. bm. wieczorem został Brzeziński wśród 
tłumn ludzi oblegających tutejszy szpital, w któ- 
rym Brzeziński jako inkwizyt sądowy obwiniony i 
o różne zbrodnie oszustwa w Królestwie Polskiem 
popełnione — na różue niby choroby w kuracji 
pozostawał — do więzienia tutejszego sądu karne- 
go powtórnie odprowadzonym. 

Nadzwyczajna duszność zaległa piersi przyja- 
ciol uwięzionego, a przedewszystkiem jego obrońcy 
przyjaciela i doradcy, któreu nigdy nie żałował 
wydatków wizytowania i rewizytowania swojego u- 
łubieńca, i któren dla własnych głęboko ukrytych | 
planów, niezrzekł się wcale jeszcze i nadal nieść 
ulgę nieszczęśliwemu i słodzić cierpką jego dolę. 

W krótce może wylezie szydło z worka, a 

w ówczas nie zaniedbamy donieść wiele w tym 
względzie ciekawych, powyższą sprawę sądową je- 
dnak weale nie alterujących okoliczności. 
Na fundusz zakupna Unji lubelskiej Ma- 
tejki żłożyła prócz wykazanych już w Gaz. Nar. 
przez delegata B. Piotra Bruniekiego z Cieszanowa 
Rada powiatowa 10 zł, H. Dornbach, Piotr br. 
Brunieki, Fr. Zboril, A. Łokuciejowski, państwo 
Cieszanów po 5 zł, L. Terlecki z córkami 3 zł., 
E. Leszczyński 2 zł, Gilewicz, N. N., Borzęcki, 
Świtalski, Mochnacki, Heldenburg, Hoszowski po 1 
zł., Babet 50 et.; razem z Cieszanowa 47 zł, 50 et. 
Przez Ojczyznę p. Franciszek Nadachowski 5 zł., 
kasyno mieszczańskie w Stanisławowie 20 zł., 
przez (raz, Lwowską Wł. Rylski z Uhrynowa 20 zł., 
przez dekanat Jazłowiecki obrz. łac. kas. T. Za- 
wirski 3 zl., ks. K. Turkał i ks. J. Głębowski po 
5 zł, ks, Anteni Jasiński i ks. J. Kopera po 2 zł., 
pp. Popkiewicz, Sachanek, Rzepecki i ks, Ocetkie- 
wicz po 1 zł., pp. Nowosielski, Piotrowski, Mrocz- 
kowski, Misiewicz, Wild wspólnie 2 zł.; razem z 
dekanatu Jazłowieciego 23 zł. przez delegata p. 
Kielanowskiego z Kamiouki dalsza składka od pp. 
Fel, Bartmańskiego 10 zł, Eng. Strzeleckiego 5 
zł, Adolfa Steckiego 3 zł,; razem 18 zł, Razem 
we Lwowie dotychczas 11.240 zł. 61 ct. 


Gospodarstwo przemysł ihandel. 
Wiedeń d. 19. kwiet. (Tel. Gaz. Nar.)Na 
dzisiejszy targ przyprowadzono 794 wołów gal. 
z innych prowincji 2.280, razem 3.074 sztuk. 
Ruch kupna był cokolwiek więcej ożywiony. 
Za galicyjskie woły płacono od 26 złr. 25 ct. 
do 27 złr, 25 ct za cetnar, a za jedną partję 
27 złr. 50 ct. Za węgierskie płacono najwyż- 

szą cenę 28 złr. za Cetnar. 
Krzysztofowicz, 
Caffe-Stierbók, Leopoldstadt. 
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Świeży transport, 


2105 1—? LWÓW, Rynek l. 15. 


+19 > FE E FAJ MM 


Koszule męzkie w falieczki i gładkie od zł. 1.50 do 4. 


Kolnierze szirtingowe tuzin zł. 2.80. 
Mianszety = A 
Krawaty w wielkim wyborze od ct, 15 do zł. 


Kapelnsgze filcowe najrowszego fasonu od zł. 2.50 do 5. 
Celindry jedwabne najnowszego fasonu wraz z pudełkiem zl. 7.50. 


* składane 
atłasowe 


LJ n 


Zæ- otrzymali w wielkim wyborze ©% 


i polecają 


F. TOWARNICKIiP. LANGNKI 


we LWOWIE plac Marjacki 


1815 == 


WODY MINERALNE 


otrzymuje co tygodnia 


skład wód krajowych i zagranicznych 


EMILA LATINEKA 


Z pod Gwiazdą: "E% 


po zł, 4.80 i wyżej. 


Sprawozdanie tygodniowe lwowskiej Izby 
handlowej i przemysłowej o cenach zboża i produk- 
tów, zrealizowanych na placn lwowskim, w ciągu 
tygodnia od 8. do 15, kwietnia 1875 r. 

Zbożaa: Pszenica 170ft, czelna biała 7:50 
do 7'75 zł, przednia żółta 7— do 7:40 zł., 
średnia 6'50 do 7— zł. 

Zyto 160ft. najlepsze 5-20 do 5:40 zł., śre- 


dnie —— do —'— zł. 

Jęczmień 140ft. dla browarów —— do —— 
Zł., opasowy —— do —'— zł. 

Owies 100ft. 3:40 do 4— zł, 

Hreczka 140ft. —'— do — — zł. 

Kukurudza 170ft. —'— do — — zł. 

Proso 180ft, —— do — — zł. 

Zboża strączkowe: Groch 180ft, do go- 
towania 6-50 do 9'— zł., opasowy —=*— do —— zł 

Soczewica 180ft —— do —'— zł. 

Fasola 180ft. biała —*— do —:— zł., pstra 
—— do —— zł 

Bób 180ft. —'— do ——zł. 


Nasion a: Koniczyna 180ft. przednia 46-— 
do 48:— zł., średnia 38— do 44*— zł., poślednia 
20:— do 35:— zł. 


Anyż rosyjski 100ft. —*-- do —*— zł. 
Anyż płaski 100ft. —'— do —'— zł. 
Kminek 100ft. —'— do —— zł. 


Nasiona olejne: Rzepak zimowy 150ft. 
na sierpień-wrzesień 8'75 do 9'25 zł. podlug stacji. 


Rzepak letni 150ft. —— do —— zł. 
Lnianka 150ft. —— do —— złr. 

Nasienie lniane 150ft. —:— do —*— zł. 
Nasienie konopne 120ft. —*— do —*— zł, 
Potaż 100ft. —— do —'— zł, 

Miód 100ft. pożądany —'— do —*— zł. 
Okowita 80 Tralles, 41 miar gotowa 1312 


do 12:25 zł. 
Spirytus 80 Tralles, 41 miar na maj-sierpień 
—'— do —'— zł, 


Ceny zboża w ubiegłym tygodniu były 
targach we Lwowie: (waga cłowa) psze- 
nica 190 ft. 7 złr. 50 c. do 8 złr. C., 
żyto 180 ft 5 złīr. — e do 5 złr. 50 ct, 
jęczmień 158 ft. 4 złr. 25 c, do 4 złr. 50 ©,, 
owies 112 ft 3 złr. 20 c. do 3 złr. 60 c., ko- 
nicz — zł, — et do — zł. — et., groch —zł. — 
ct, do — zł. — ct, 

Na targach zamiejscowych ceny były na- 
stępujące : 

Bochnia: pszenica 190 funtów 8 złr. 75 c. 
do 9 złr. — c., żyto 180 ft. 6 złr. 25 ce, do 6 złr. 
50 c., jęczmień 158 ft. 5 złr. 25 c. do 5 złr. 75 «., 
owies 112 ft. 4 złr. 10 c. do 4 złr, 40 c. 

Tarnów: pszenica 190 ft. 8 złr, 25 c. do 8 
złr. 50 c., żyto 180 ft. 6 złr. — c. do 6 złr. 25'0,, 
jęczmień 158 ft. 5 złr. 25 e. do 5 złr, 50 c., o- 
wies 112 ft. 4 złr. 10 c. do 4 złr. 30 c. 

Dębica: pszenica 190 ft. 8 złr. 20 c. do 8 
złr. 50 c., żyto 180 ft. 6 złr. 25 e. do 6 złr. 50 e. 
jęczmień 158 ft. 5 złr. 50 c. do 5 złr, 75 c., owies 
112 ft. 4 zł. 10 e. do 4 złr. 40 e. 

Rzeszów: pszenica 190 ft. 8 złr. — c. do 
8 zir. 25 c., Żyto 180 ft. 5 złr. 75 c. do 6 złr. — c. 
jęczmień 158 ft. 4 złr. 75 c. do 5 złr. 50 c., owies 
112 ft. 4 złr. — c. do 4 złr. 10 c., rzepak 150 
ft, — zir. — ct do — złr. — ct., nasiona Olejne 
180 ft — zł. — ct. do — złr. — ct., nasiona 
koniczyny 180 ft, — złr. — ct. do — złr. — ct., 
wyka 180 ft. —zł, — ct. do —zł. — ct. 

Jarosław: pszenica 190 ft. 7 złr. 50 e. do 
8 złr. — c., żyto 180 ft. 5 złr. 25 c, do 6 złr. 
75 c, jęczmień 158 ft, 4 złr. 50e. do 5 złr. —c., 
owies 112 ft, 3 złr. 40 c. do 3 złr. 80 e. 

Przemyśl: pszenica 190 ft. 7 złr. 50 e. do 
8 złr. — o, żyto 180 ft. 5 złr, 25 c. do 5 złr. 50 
c., jęczmień 158 ft. 4 zir. 76 c. do 6 złr. 
owies 112 ft. 3 złr. 40 c. do 3 złr. 60 e. 

Tarnopol: pszenica 190 ft. 6 złr, 50 c, do 
7 złr. 30 c., żyto 180 ft. 5 złr. — e. do5 złr. 25 
c., jęczmień 158 ft. 3 złr. 76 c. do 4 złr, 25 c., 
owies 112 ft. 3 złr. — c. do 3 złr. 40 c., groch 
200 fnt. — zł, — c. do —zł. — c., rzepak 150 
fnt. —zł, — c. do —zł. — c., hreczka 170 fnt. 
— zł, — © do — zł. — e. 

Brody: pszenica 190 ft. 6 złr. 50e do 7 zł, 
40 c. Żyto 180 ft. 4 złr. 70 e. de 6 zir. 30 6,, 
jęczmień 158 ft. 3 złr. 80 c. do 4złr, 50 c., owies 
112 ft. 3 złr. 25 c. do 3 złr. 60 c., groch 200 ft. 
—zł, — ct. do —zł, — ct., hreczka 156 ft, —zł. 
— ot do —zł. — et. 

Podwołoczyska: pszenica 190 ft. 6 złr. 
75 c. do 7 złr. 25 c., żyto 180 ft. 4 złr, 75 ct. do 
5 złr. — © , jęczmień 158 ft. 3 złr, 75 c. do 4 złr. 
40 c., owies 112 ft. 3 złr. 20 c. do 3 złr, 40 ct. 

Galicyjski zakład kredytowy włościań- 
ski. Stan na dniu 31. marca 1875. Aktywa: 
Stan gotówki w kasie centralnej 152,252 zł. 4 c., 
stan gotówki w kasach powiatowych 61.005 zir. 
94 ct., pożyczki 7,854,377 złr. 79 ct., salda ra- 
chnnków bieżących 1,792.343 złr. 23 ct. Razem 
9,859.979 złr, — ct. 

Pasywa: Wpisowe w 1875 r. 737 złr., udziały 


na 


— 8, 


'| 628.698 złr. 50 ct., Asygnaty kasowe w obiegu 
1,191.000 złr. , listy zastawne w obiegu z których 
wylosowane będą 


631.400 złr, w czerwca b, r. 


8,031.800 złr., zalegające odsetki i dywidendy 
6.894 złr. Razem 9,859.979 złr, — et, 


Odezwa. Ogólne zgromadzenie d. 4. kwie- 
tnia 1875 odbyte uchwaliło wypłatę 129/, dywiden- 
dy od udziałów członków w myśl §. 58 statutu do 
dywidendy uprawnionych. 

Dyrekcja Towarzystwa zaliczkowego we Liwo- 
wie stow. zar. z nieograniczoną poręką, wzywa 
przeto wszystkich członków, aby się w przeciągu 
jednego miesiąca od niniejszego ogłoszenia zgła- 
szali w biórze Towarzystwa (ulica akademicka 
1.5.) w celu podjęcia dywidendy, legitymując się 
przytem swemi książeczkami ndziałowemi. 

Zawiadamiamy przytem, iż w myśl przepisów | 
statutów, dywidenda od całkowicie wpłaconych u- 
działów w gotówce podjętą być może, dywidenda 
zaś od udziałów nie zupełnie wpłaconych do udzia- 
łów dopisywaną będzie. 

Nadmieniamy nareszcie, że przy udziałach nie 
wynoszących 500 zł. r., a całkowicie wpłaconych 
dywidenda w terminie niniejszą odezwą określo- 
nym nie podjęta, do udziału dopisaną i jako dal- 
sza wkładka na udział traktowaną będzie — przy 
ndziałach zaś wynoszących 500 zł. dywidenda nie 
podjęta, traktowaną będzie jako wkładka oszczę- 
dności i oprocentowaną w stosunku 6°/, rocznie. 

Z dyrekcji Towarzystwa zaliczkowego we Lwo- 
wie stow. zar. z nieogr. poręką. 

Dnia 10. kwietnia 1875. 


Ostatnie wiadomości. 


Z Verlika donoszą 19. t. m.: Cesarz wyje: 
chał -o godzinie 5. rano z Knina, a witany 
wszędzie przez ludność wiejską z zapałem naj 
większym, przybył do miasteczka Veriika o go: 
dzinie 9. Tu zabawił godzinę, przyjmował du- 
chowieństwo i reprezentację gminy, lustrował 
ochotniczą milieję krajową, zwiedzał kościoły i 
szkoły, odwiedził festyn ludowy i spożywszy 
śniadanie, pojechał do Siaj. 

Cesarz niemiecki przybył do Wiesbaden d. 
18. przedpołudniem. 

Z Neapolu donoszą d. 19. t. m Król przyj- 
mował wczoraj niemieckiego posła v. Keudell. 
Poseł został urzędownie w karecie dworskiej 
odwieziony do pałacu królewskiego, i wręczył 
tam królowi list cesarza Wilhelma, który ubo- 
lewa, że zdrowie nie pozwoliło mu przedsię- 
wziąć teraz podróży do Włoch. Posłuchanie 
trwało pół godziny. 

Serbja obchodziła d. 18. t. m. rocznicę po- 
wstania narodowego i odzyskania twierdz. Sto- 
lica była ustrojoną w chorągwie; odbyły się 
uroczyste nabożeństwa, przegląd wojska, przy- 
jęcia u dworu. Wieczorem oświetleno miasto. 

Pester Lloyd oświadcza, że doniesienie 
pism wiedeńskich, jakoby referent handlowo- 
polityczny w ministerstwie spraw zagranicz- 
nych, p. Schwegel, pozostał w Wenecji, dla 
konferowania w sprawie nowego austro-włoskie- 
go traktatu handlowo-cłowego, jest mylne, gdyż 
p. Schwegel o dwa dni przed hr Andrassym 
opuścił Wenecję i pojechał do swoich dóbr w 
Krainie. 

Moniagsrevue donosi, że W. Porta oddała 
budowę kolei Zofia-Nisch przedsiębiorcom bel- 
gijsko-francuskim, a zarząd ruchu kompanii 
Hirscha, którego pretensje odesłano do sądu 
polubownego. 

Fabryka Sigla w Wiedniu otrzymała za- 
mówienia z Moskwy na 7 milionów. W skutek 
tego robotników nie rozpuszczono, 

Journal d'Anvers dowiaduje się, że nota 
niemiecka z d. 15. b. m. wyraża zapatrywanie, 
iż stare reguły prawa międzynarodowego nie 
wystarczają już wobec cywilizacji, i byłoby 
rzeczą pożądaną, ustanowić nowe reguły, aby 
każde państwo mogło skuteczniej popierać rzą- 
dy innych państw. Niemcy w tym duchu zamie- 
rzają przeobrazić swoje ustawodawstwo, i chcą 
aby ta sprawa była załatwioną na kongresie. 
= © L L GONIC "E 


Telegramy Gazety Narodowej. 


Londyn d. 19. kwietnia, Oreilly in- 
terpeluje rząd, czyli prawdą jest, iż rząd 
niemiecki już w styczniu r. 1874 zawezwał 
gabinet angielski, ażeby poczynił kroki 
u ministerstwa angielskiego z powodu ów- 
czesnej agitacii ultramontanów? 

Bruksela d. 19. kwietnia. „Indepen- 
dance belge'* zaprzecza jak najkategoryczniej 
wiadomościom paryzkim, jakoby w Berlinie 
krążyły pogłoski, iż Moskwa i Austrja bę- 
dą popierać reklamacje rządu niemieckiego 
w Brukseli, 

Wiedeń d. 19. kwietnia. Król włoski, 
z powodu zjazdu weneckiego nadał księciu 
Auerspergowi wielki krzyż orderu św. Mavu- 
rycego i Łazarza, 
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mili od Sambora, składająca 
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w Ałoczowskiem £, od dworca a 


morgów żyżnych łąk i wiejskich 


za cenę 6400 zł. do sprzedania. 


szą wiadomość udziela właściciel po 
sem J. G. w Dobromilu. 203 
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s ciało hipotoczue z doskonałemi budynkami, Cieplicach. 
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Ceny staników 
ws ĘĄ Centure e s, 10 do 12 


l. „9: 


jleży brać po sukni, 


4 m 
realnosć „| ekonoma i gumiennego, 


morgów pola, budyuku mieszkalnego i go- 
ispodarczych, wszystko w jak najłepszym 
! stanie. Bliższa wiedomość u A. Czaj- 
'kowskiego w kasie krajowej we Lwowie. utrzymanie. Zgłosić się dv Zarządu po- 


COUE ta DUBLANY. 


Realność 


jod gościńca cesarskiego położona, skła 
dająca się z 42 morgów pszennej roli, 22jleczy gruntownie pod gwarancją nawet za- 


ków jest zaraz do wydzierżawienia, lub 


do sprzedania dwa mnrowane domy z 0- 
grodem w DOBLUOMILU położone. 


= A 


Sarfser Damen Mirti 


«l 
po 8, 10, 12, 15 
do 16 zł a w. 


Przy zamówieniach li: towych uprasza sit 
jo przysłanie miary w czterech taviemkach 
papierowych: 1. wskazać ma objętość piersi 
i grzbieta podramionami wzięta. 2 objętości 
| kibici, 3cie objętości bioder, 4ta długości or 
j miejsca pod ramionami do kibici. Miaurę na 
1956 2-%r 


Zarząd dób: Żydatycze potrzebuje 


d czerwca b. r. 


sile wieku i stanu wolnego. Pensja eko- 
ooma 150 zł., dla gomiennegof60 zł. i 


2080 2—3 
Dr. Schweigera 
| ekstrakt roślinny 


3, mili 


budyn-|st załe osłabienia siły męzki:j w przeciągu 
4 tygodni, wszelkie inve słabości płciowe tak 
męzkie jakoteż kobiece w najkrótszym czasie 
Flakon 2 złr. wal. austr. wraz z prz pisem 
użycia i korespon'encją za przesła iim go 
tói ki albo za pobraniem pocztowem. 


Oraz są 


Bliź 
d adre- 
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we 


1902 4--6 Dr. Schweiger 


we Wiedniu, VII Schottenfeldgasse 60 
246 Uprasza o dokładne podanie adwesu 


|| W" KNAUST, | 


Wien, Leopoldstadt, 
Miesbachg. 15, gegenüber d. kk. Augarten, 


AA a e 
ipren Gar ailer Sorten, Garten- 


spritzen, Gartenpumpen , Hydropho- 
re oder Waserzubringer, Zontrifu- 
Fgalpumpen, Berm .apen, Brunnen- 


| 


zł. 


AE 


„| Med. Dr. KARCZ 


od hilkunastu lat specjalista i 
autor 
bościach wenerycznych z 
przydatkiem 
leczy gruntownie wszelkie sła- 
bości weneryczne i skórne, 
tndzież zgubne skutki samegwaltu: 
pollueje i impoiencję. „Pora- 
dnik“ (drugie wydanie) kosztnj L zł. 
10 ct 


Ordynuje codzień od godz. 8—-10 


Udziela także rady lekarskie listo- 
wnie i wyseła lekarstwa, 


FOLWARK 


składający się z 70 morgów ziemi, stanowiący 


Mam zaszczyt zawiadomić P. T. Panów 
obywateli, że od kwietnia osiedliwszy się 
stale w Drohobyczu, mogę wszelkie rady|ckiej i Arcykwięcia Albrechta odległe, wzo- 
lekarskie w przypadłościach chorób zwie-|rowo zagospodarowane, z obszarem 1530 


i chorób gruźlicy, dalej 


2121 1-1 
|. oddechowych, 


15. maja 
Prawdziwa Żętyea z g 


trow pó nocnych, piękna 


„Poradnika w sła- miękie powietrze, rozległ 


6s 
o Bamogwałcie urzadzone pomieszkania, h 


wielką sala kuracyjna z 
Codziennie połączony 
okazje, c. k. urząd 


lekarze kąpietowi. kąpiele 
lacyjne wszelkiego rodzaju 


1952 1—? 


i od godz. 2-—4. 


Lwowie, ul. Wałowa L 3.  |udzielż chętnie 


pielowego 


wapen, Bier- und » „pumpen etc. rzęcych, udzielać. morgów z propinacją i 
Schłauche, Feuereimer von Hanf, Le- | Jh x należytościami. : 
der odor Kautschuck , Fenorwehr- | en if Z fona: Wadon OAC IZETA 
Ausrüstungen. 11% ( 
Unutrirte Kataloga gratis per Post. e GISSODEOFĘZ, ska 28) lub zarząd dóbr 


weterynarz, ulica Stebnicka. [ŻURAWNO. 


RLoo2o r ZNLMcśśf[ra nc 


cji. Najświetniejszym punktem uroczystości 
były turnieje o nagrodę, fundowane na p 


sławnie znany z powodu swych nadzwy 
czajnych sknteczności leczniczych,szkrofii 


niadokrewności, 
sucht itp. Otwarcie sezonu 
jający klimat, położenie zasłonięte od wia. 


uad rzeką Beczwą w pstrągi obfitą, dobrze 


i czyt'lnią, muzyką, koncerty i reuniony, 
przy bliskiej stacji kolejowej Pohl, tanie 
j ocztowy i telegraf, 


i skład wód mineraln. itp. Bliższe wiadomości 


Das städt. Cur-Comite. 


Dr. Ed. Nagel 
z Wiednia, 


pełn ć będzie tak jak dawnych lat, m72 
i tego roku, obowiązek lekarza ką 
w Trenczyńskich 


w powiecie Żydaczowskim, o milę od Žu- 
rawna, 2 mil od stacji kolei 


Sinj (Siń) d. 19. kwietnia. Wczoraj po 
południu odbył cesarz wjazd przez tryum- 
falną bramę do uroczyście udekorowanego 
miasteczka Siuj. Towarzyszyła mu liczna ka- 
walkada i rondary, a przyjmowała jak naj- 
czulej liczna ludność w ubiorach świąte- 
cznych. Cesarz zajechał do c. k. starostwa, 
odbył przegląd kompanii honorowej, złożo- 
nej z batalionu obrony krajowej, i z kawa- 
lerji obrony krajowej, ubranych w mundury 
narodowe. Przyjmował potem duchowień 
stwo, władze, Radę gminną, udzielał audjen- 


miątkę zwycięztwa, odniesionego w r. 171 
przez milicję i miejscową ludność nad Tur- 
kami. Dwudziestu czterech z wyższych sta- 
nów jeźdźców, ubranych w stroje history- 
czne, wykonywało na koniach w śrebrzy- 
stych rzędach z wielką elegancją i brawurą 
gonitwy do pierścienia (w pędzie konia trafić 
szpadą w kółko pierścieniowe). Po ogłoszeniu 
nazwiska zwycięzcy, oboźny gonitw, właści- 
ciel dóbr, Tripala, miał patrjotyczną mowę 
do Siniezan i cesarza, w której podniósł hi- 
storyczne znaczenie uroczystości i nieograni- 
czoną wierność ludu dia domu cesarskiego. 
Cesarz odpowiedział wzruszony. Potem od- 
był się taniec narodowy na placu przed 
mieszkaniem cesarza, który się z okien przy- 
patrywał. Wieczór oglądał cesarz Świetną 
iluminację i ognie sztuczne. 

aa aa aiw | waz „auc. 


Kurs giełdy wiedeńskiej 
Berlin, 18. kwiet Russ. Banknoten 282.40. Credit. 
Act. 424— Lombardon 256. - Głalizier 107.— 
Staatsbahn 548.— Rumiinier 34.40 Mesterr,-Bank- 
noten 184,20  Usposobienie: 
Wiedeń 19 kwietnia 13875 
godzina 11. minut 20 przed południem. 


Akcje kred. 234.50, Angle-austr. 134.25 
Unionsbank 112 —. Verainsbank — — 
Kolei Kar. Lud. 234,50 Kolej pełndn. 143.-—— 
Franke - sustr,  — —, Baubank —— 
Losy z r. 1860 51.50. Oblig, indem,  —— 
Jtaatsbahn my, Wied. Tramw, — — 
Ostbakn —— Napolaondor —— 
Rnbel papier.  — — Uapoaob. bez ruchu. 


Wiedeń 19. kwietnia 1875. 
godzina 2. minut 20. po południu. 


aec A 


Akcja fraD.<aus. 51,50 Węgier. kred. 223 — 
Anglo - austr. 134.50. Urionsbank 112 — 
Kolej Kar. Lud- 234.50. Nordbahn. 197 — 
Kolej połndnio. 143.50. Kolej Ałfód. 130 — 
Kolej Elżbiey 188 25. Kolej Lw.-czer 146 75 
Weg. Nordotstb. 120.75 Vereinas-Bank 24.50 
Wiener- Bauges. 33 26. Węg.Ostbahn. 52.75 
Gal. indemniz, 86.50. Losy z r. 1664 ]3850 
Franco-H.-Bank 66.75. Verkehrsban 96.— 
Losy tureckie 55.40. Baubank-Aect.  15.— 
Kolej państrow. 301.—, Bauxverein 115.75 
Wied. Banuver. 26 —. Losy węgier. 83.35 


Usposobienie spokojne. 
NE Grę i ga ZO A | 


Poci 


i kolejowe: 
Qdchodzą : 
do Krakowa o 5. godz. 5. m. rano, 5, godz. m, 5 
wieczór i 11. godz. 28, m. w nocy. — Do Czer- 
niowiec: o 6, godz. 50 m. rano, 11. godz. 48. m. w 
nocy i 12. godz. 50. m. w połu. dnie. Do Pod- 
wołoczysk i Brodów: o 12. godz. w połud., 10. godz. 
w nocy i 6. g. 27. m rano, — Do Stryja codzien- 
nie o 7. godz. 22. m. rano, prócz tego we 
wtorek, ozwartek i niezdielę o 8 godz. 20 m. po 
południu, 
Przychodzą : 
na główny dworzee: z Krakowa ob. godz. 57. m. 
rano, 9. godz. 45. m. w nocy i 10. godz. 50. m. 
rano.—-Z Czerniowiec: o 10. godz. 18. m. w nocy, 
4. godz. w nocy i 3. godz. B. m po połndniu. — 
Z Podwołoczysk i Brodów: o 4. g. 18 m. ram, 
4 godz. 3. m. po połndnia i 10. godz. 58. m. w 
nocy. — Ze Stryja: codziennie o 7. godz, 22. m. 
wieczór; prócz tego w poniedziałek, środę i piątek 
e 8, gsdz, 5. m. rano, 
E E 
Do numeru dzisiej szego dołącza księ- 
garnia Gubrynowicza i Schmidta dla 
prenumeratorów zamiejscowych prospekt 
na dzieło „Historja ośmnastego i dzie- 
więtnastego wieku do upadku eesar- 
stwa francuzkiogo* F. K. Schlossera — 
i dzieła wydawnictwa spółki księgarzy 
Warszawie. 


s” | Dla cierpiących na piersi p 
Organista ylimatyczny zakład GAIN dych W lasnego p 
uzdolniony, trzeźwy, mogący się wykazać w Róznawie szyfon na bielizne 
najlepszemi świadectwami, lat 35 licząty, W Morawji, 


i 38 z: „poszukuje odpowienej posady 
się z 8$|praktycznie wykszalconych, obydwóch « Adres: Jam Zielinski, organista w 
ŻULINIE, poczta Stryj. 


w 12 gatunkach od 16—36 ct. tok. wied., 
płócienko bawełniane I. gatuku 25 ct. 
za pobraniem. Wzory wysyłam na żąda- 
nie franco i bezpłatnie. 2126 1—6 


A. STEINER & COMP. 


we Wiedniu. 
Ober Donaustrasse N. 97 Hofmagazin. 


M. D. LISOWSKI 
Dentysta 


i specjalny lekarz chorób msi, 
we Lwowie, ulica Dominikańska Nr. 3, 
sporządza sztuczne zęby i szczęki i ob- 
turatory na sposób amerykański , po- 
dejmuje szykowanie nieprawidłowo wyro- 
słych zębów, utrwala chwiejące się zęby, 
uśmierza ból zębów, plombuje zlotem i 
innemi masami, poprawia szczęki źle 
przystające; leczy cho- roby ust, jako to: 
owrzodzenia, nowotwory, cierpienia dzi 
sel, cuchnienie z ust i b. d. 1960 1=> 
= Zęby wyjmuje zupełnie bez bolu w 
znieczuleniu tlenkiem azotawym. Z 
Qrdynuje od godz. 9. r. do 5. pop. 
Dla ubogich od 8—9 bezpłatnie. 


katarów organów 
biadaczce, 


1875. 
ór Radość. Sprzy- 


widoki, łagodne 
e spacery w parku 


otelo, restauracje, 
koleją spacerową 


dwa razy 4 pocztą 


zwykło i hani- 
. Publiczna apteka 


2127 1-3 


1808,2 -3 T j pod l. 495*/, orjen 6 przy 
adw Gda ulicy Gosiewskkiegy (plac 

d anla Sakramentek), składający się z 4 pokoi par- 
kietowanych, spiżarni, kuchni, piwnic, 

reki strychn, sieni obszernej i werandy, jest o't 


1. maja z ogrodem do najęcia. Biiż- 
szą wiadomość u p. Aut. Mikulińskiego 
przy placu Halickim. 2017 3—5 


Jadwiga Komorowska 


wszelkiemi przy-|ped 1 48 przy ulicy Halickiej, w kamienicy 
p. Mikulińskiego we Lwowie zamieszkala, 
kancelarja adw.|przyjmuje roboty sukien damskich, usku- 


Czerniowie- 


(Franciszku Smolki (Lwów ul. Jagielloń-|tecznia roboty i kroje wedłe najnowszych 


Czerteż pocztajmód, w jak najkrótszym czasie, jak naita- 
2037 4 6 |niej i poleca się WW. Paniom. 1809 2—6 


ESATARI 


d 


RNA 


+ 


Potrzebna jest 


Podziekowanie Gsoba. 


panu Antoniemu Buchcie, w srednim wieku, panna lub wdowa, bez- 
lekarzowi w Tyśmienicy, za zachowanie ta- dzietna, z dobrem wychowaniem, żeby u- 
jemanicy, zasiągnictej u niego pomocy le- miała zarządzać domem, przytem dobrze 
karskiej w słabości, która dla zwyczajnej czytać Trzeba żeby miała świadectwa 
dyskrecji tego szanownego lekarza w se lub wskazała osoby znające ją. Ma się 
krecie pojadynczym osobom calego imiastalzgłosić do domu na ulicę PAŃSKĄ pod 
odkrytą została. 2120 1—1 jliczbę 3. 2096 2—3 


EE m. z z 
ŚWIATÓW 
pielęgnowanie w pokojach, na balkonach 


i oknach 
cena 46 e, z nosytikią 


E , ą ? 
Wies Noza 
M 

w powiecie Starumiejskiw, 2 mile od Sam- 
bora, jest z powodu słabości teraźniejszego 

dzierżawcy, zaraz do subarendowania. 
Bliższych wiadomości udzieli A. So- 
zański, poczta SAMBOR. 2117 1—32 


NPRARPNZN 


GŁUWINSY BKŁAD 


prezdży 


szale zapała krzyczy świat cały O 
W wielu wyksztalcosych w naszem 

stuleciu a biedna Tyśmienica miasta 
o zwyż 8000 ludności, lekarza niema, prócz 
dwóch chirurgów. jednegr godnego sta- 
ruszka około lat 90 liczącego i drugiego 
starej daty chirurga. 21201 1 
Czy niemogłoby miasto nasze wras z 
okolicą w tej mierze, bez pomocy doczekać 
się lekarza medycyny, btóren by pewnie z 
otwartemi ramionami przyjety został. 


prasowan;ch AR a 


na składzie w księgarni 
F. H RICHTERA 


we Lwowie. 2—2 


fabryki SZENITZ 
2035 3 -3 


najsilniejszych, z 
w handlu 
ST. MARKIEWICZA 
we Lwowie, w rynku L 42. 
o A AAAA 


najrozmaitszej treści. 


==> Wlasnie opuścił prase =% 


Dodatek do katalogu dzieł francuzkich 


zawaitych w 


Gatel KAROLA WILDA wi Lwowie, 


obejmujicy dzieła od r. 1862 do 1875 
do CZYTELNI wcielone (80 116 stron.) Cena 30 ct. 
Cena k talogu głównego 60 ct. 

Obu razem tylko SO et. 
Warnnki abonamentu w Czytelni pozostają 
niezmienione tj. 

A) Atonameut miesięczny dozwalający wypcżyczać 1 do 4 tomów 


Już na rok ESZ otrzymalem 
WODY MINERALNE 


Belcerska 27 ct. 
Fricdricbshaller 40 ct. 
Marienbader Kreutz 32 ci. 
Marienbader Ferdinands. 32 et. 
Huniady Janosz 40 et. 

W:zystkie inne gatunki świeżych WÓD tak zagranicznşch 
jakotoż krajowsch nadejdą z końcem tego miesiąca. Przepisów 
e użycu wół d ią'zam bezpłatnie. Zamówienia uskuteczniam odwrutnia 
Z powajuniem 2125 1—9 
K. KLIMOWICZ, we Lwowie ulica Wałowa 1. 11. 
== 


na raz, w polskin niemieckim, francnzkim lub angielskim jẹ- 
zyku i zmieniać co d.ień wyjąwszy niedziele i św ęta, kosztuje: 


ge.) fezepiewzo.jeu jaizp Q000Z ołzsezid olnufeqo wuja, Az 
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D ah 7 = NE konkurs. p il KI f tyi utrzymuje na składzie li tylko tegoroczny sA Bonlevard Magenta 158, — (Żądać należy prospektu):— 30 lat powodzenia. 1852 3—9" 
ke 7 = z wi W celu obsadzenia posady sekre- U l J Armacell AU e na a n © 4003 6 - 12 2 i KIE ii z CË - +. 
50 aE ES 5 T KE tarza | rzy urzędzie gminnym miastu i TOALETOWĘ s M yer & p 
= = .— x bu zuza z r eng płacą w kw cit z Fabryki = te > i = 
Z m w be, Raci ——— * z 
gà 05 i 2 = BOO zł w. a. rozpisuje się kinkursi pp. Montreuil braci et Comp. => Portlandzki > | 7 = 4 i St tti 
75 © =a = P z po koniec kwietnia 1875 Ubiegająci w Clichy la Garenne pod Paryżem, L= i 4 8 W hun ZCZNIE€ ||| e e tin) 
35 c= = > O "E Ma sie o ta pos de mają podauia Swoj' |] MAGNEZJA ANGIELSKA. — = = - T e ga sę gadka -A poleca się do notowania cen i sprzedaży. komisowej zboża 
< Æ ań A = BU calneni świ: dectwami zanspatrzone|JELIXIR z PEPSINĄ, nader qrzyjem- y kukurudzy i produktów meľtych. —, 
m gi < jakoteż i wykazujące zosjomości u-||] nego sniaku, działanie jego skuteczne Ruc ke e“ - 11933 3—3 
"BR eA OTEA a w a. Je Od 15. marca począwszy: WyJĄtKÓWA l tarjih do 
~ 4 ep owej, dẹ tutejszej Zwie'z bnościp 0, ny powwnupą . a B Zniw z AS U Szczucina : 
= zm 5 — minnej do końca kwietnia SEIDLITZ. POWDERS angielski po cte mi iarki i Kosiarki, . Za wagon ladunkowy o 10.000 kilogramach: 
5 4! Ą wi s nach nadzwyczaj niskich. E pozyskały sobie dotychczas z powodu swej : „AE ak. ` i i h 
-V e a 1875 wnieść. s 2093 3—3 Dostac można we Lwowie w aptece | lekkości w kierowanin i przez swą trwałość. Lwów marek państ. 392 Czerniowee marek państ. 448 
pa © 4: Zwierzchność gminna p. K. Mikolascha, wiele przyjaciół u gospodarzy. W polu jest Ta i 51 R ? aa META A a 19g 
y — = w 7, Og Buczacz, duia 2. kwietnia 1875 |E POMADA z POZIOMEK, dls zacho- | takowa nie prześcigniona z powodu dobrego PA 1 » A 2 0/ . . z 
»d- < tem = `” =” DE, Aeon Aa wanja ust w stanie świeżości int zy- ! E cięcia i odkładania zboża krótkiego i dłu- CE Ş tt 4 1a | ky - n n 00 
iz. a ES w 1] |-=) " GT a ‘ mania naturalnego ieb rmnieńcn, | CEN yć Ba Mdi mokrego lub suchego, a nawetlfgj Kotor yju b p | Jassy 4 E 
s s = r * BIP! > RÓŻ nieszkodliwy CARTHAMINE zwa- wini wylęgłego zboża. w = > x 5 
m > "8 s e + - gP 4 i 
we > r” +4 3 wr. 1873 nagrodą odznaczona merria AE a a „NE WVAMO DELT JFRO>POCDJOSIK 4 % 
„ | U8C di . A a = = 
po > mm > M £a ae] Plal ROW i M asa a Nią ya można te dwa ostatnie arty: | r W N Buckeye Póki © n p y A t . k | DO 
= | | | uly w magazynach pp. A. Steilfa sy jedynie dokładnej konstrukeji i wydatności. aga 360 funt. LEC AC ) 
vat S = © ka l \ ( aS M. K, o wskiego, jak również Sklad części rezerwowych. ' arien íì W ) S acja olej! ). 
< . a w aptece p. K, Mikolascha. 1868 12—24] | p bycia : ś ic j j lnych: . : ar 
m. = = e Ń © do politurowania i "CA k Wi a "M. SELIG JUN. & CO Rozsyłka wód mineralnych i płodów zdrojowych, jak: w całym świecie 
ka [p e = 3 Bai Pflu Z a, = Taps: $ Wiedniu I Russ bota ssa 16 znanych zdrojów soli głauberskiej 
) 5 sę 
H LĄ = © A we wszystkich kolorach, Nowo urzadzon WE BAEN PC: w. "ear. Kreuz i Ferdinandsbrunn, 
nn, a: D D [77 szczególnie do potiturowania domów Ao y P i będą Ka PRL wte * - Waldquelle (przeciw katarom organów oddechania); Radolphs- 
w = do wysuszenia mokrych scian, do ; = j _B JE SE T z9 e 1, quelic (przeciw chorobom orgauów moczowych); soli śródłowej, wyrabia- 
m, | — WEB R > fotciagania żelaziwa i Woda na KUC | í (WIZ DIET KLADEM kaj nych z tejłs pastylek i mułu mineralnego, który przewyższa wszelkie iane 
tek a — D tach ity | i J d ( © D! i s muły pod względem ilości żelaza. Napełnianie i wysyłka wody mineralnej tył- 
E— SSB nosach i  KKapiele siarczane 4": | 
Zuo; Pęd Posmarowanie tą masą met: lową w Kulaszuem. N s á a ko w szklannych butelkach. i ! A 
= ZE z k 2 a nie zniszczy Żadna niepogod:, nieli Tuż obok dworca kolei Bab rodane 4 AT A Broszury o zdrojach i opisy użycia «A ó darmo od 
= =~ (—] rozpuszcza się w kwasach ani parzezjjj Szczawne zostanie z dniem 15. maja 4 W BI | y arządu zdrojowego. 
: k—2 ES — v zma dlatego jest ona dobrym aE otwarty nowo urządzony Zakład żę À : i r A Skład we Lwowie u p. K. Schubutha, E. Mendrechowitza i Ger- 
lę- e a= b £ Honronnym przeciw wpływom mmianyj tyczny. Co dziennie świeża żętyca, | ^Ñ oddalone trzy mila od Lwowa, jedną milę oJ stacji kolei żelaznej Ka- sona d Jasser 
dla Z U qd &®@ powietrza, pleśni. 1dzy, i id wszelkie wody mineralne, wygodnie Ñ rola Ludwika w Gródku, a jedną od stacji kolei Żelaznej Albrechta w A s s 
:kt r. = N s | Platinolcuin g WY R” urządzone mieszkania, dobra owcą A Szczercu, otwarte będą x = 
le- = ~ Ha M masą pk a a poczta, telegraf s4 w zakła- A dnia 29 maja 1874 N Jedyny jaki po- 
(ają a A o narną zmieszana papka), jest tania zie, a lekarz i zarząd, będą czu- Ó a | twierdzony zo- 
= eA 5 Q ‘m i przydaje się do trwal: go zapuszcza-| nie PoE * ma Pra © Zarząd kąpielowy sporządziwszy nowy hotel, postarał się % czyli swoisty stał przez 
ZY e 4 m © wa podłogi i dachów, które po'ecamyjg okolica, spacery w ogrodzie, przez 4 o wszystko, eo do Wygody szanownych gości jest potrzebne. w i A Dr E. Freminedn, 
: Zz > ke) = M szczecólnie. który płynie rzeka Osława i nowo Ji|jQ C. K. wóz pocztowy przez czas rezonu kąpielowego co dzień Nest irek diar PETEA ara 
< — m $$ Pr spekty, cenniki, świadectwa JĄ założone spacery w bliskim lasku k między Lwowom i Lubieniem karsnjąc, odchodzić będzie ze Lwowa o 5 Ekaia priè eai 
—— 7, Pad mI budowniuzych i kolejowe, posyłamy św an aa pobyt. 2102 5-6 „ godzinie 7. runo, wracając z Lubienia do Lwow: © godzinie 5, po gwałtownym, i przez fakultet 
a — <f ta franco. Znac niejsze roboty miejskie zdrow waty S Bi ko MET" X południu. Jednorazowa jazda kosztować będzie 1 eł. 20 ct. N chronicznym i. medyczny, Apte 
= R> cez Eloo wa miy wów |od wne ot z N C k. Bioro telegraficzne jest w miejscu. N|- a postoi kpa 
BJ z -T — A wyka:e każdemu: 1598 3—3 dzie, uprasza pią o wcześne, zgłosze- 4 O wczesne zamówieuia pomieszkań uprasza się pod adresem : x EENI : E INEST 
A Ex] 7 Z General-Reprisentanz Mno zada wyeżee «Ku || X ZZA kąpielowy w m prze Lwów." 4 SACCHAROLE CHANTREL 
Ac pe von 2 PAES A ARAA (toby ie ży riezi starczan ą 
i — — | iaszmem poczta Szczawne. h śtoby sobie życzył aby dowieziono wodę 4 A 7 K Fosfor: 
> = b , 4 ` przygotowany z K wasem Fostoranu Wapna. 
= == > i kd a | flug Å Comp. 4 do Lwowa, raczy udać się o to wprost do „Zarządu Ķifi tiysa. we PNE ONA EE tacy * pomyitnyn 
yda- 2 W CU © iwo WIEDNIU, Getroidenarkt 15. m X Lopiclowego.** 2119 1—6 „| EPE PA0= Fade © rer LOLO 
: Ta Z rj | WODA DO ZĘBÓW OZAIDNUIDAAAM AWUAKMAAKL AUDI A O 
| TV Atu z 4 - 
zzz main Esencja Dr. JACKSON W PARYŻU. go— 
n z r e e» AMA 25 i -B* 41 4 Od davna uznana i oceniona x: 
TANEF lA Salsapary li Colber t. Rajskuteczniejszą dla leczenia i A: 
TT” FA ARD<BLA N Jeden z najduwniejszych 1 najskutecz-|] chowania zębów od próchnienia, Utrzy- 
A LLK niejszych środków roślinnych , krew bo | muje bardzo przyjemną woń w ustach, 
r WRA |iycych w chorobach ztego przymiotu (sy-|] zagaja zrauienia dziąseł delikatnych 
przeciw gośćcowi, nieżytom, bolom, | glitycznych), zanieczyszczeniu krwi i wyrza- |] i skłonnych do krwawienia, uśmierza 
td, ranom, nagulotkoim, oparzeniem ect, | tach na ciele. 1875 10--24 ||] wjednej chwili najgwaltowniejszy ból 
3, Skład centralny w Paryżw ua ulicy Metoda użycia w polskim języku. EU W DYM Ak t 
je = Noavo St. Merri, 40 i we wszyst- a NG można di w aptece PIE ikolasch. ROWIE py Aa Ping narsposdh Znęwat Śro 
ai Fancna "nor s E ar, cte, ma 
WF, | -y -i D iai m 
$ PTAZARAKANANANAAAASAA 
l KA 4 7 KKM z W (es, kr. tł uprzyw. 
viN Oddział zastawniczy i wkładek książeczkowych ! 
'|Rgalicyjski Bank dy ` i 
| Rgalieyjskiego Banku kre towegoR | i 
t ; . . POW yn y 
=N przy ulicy Wałowej pod l. 4 X ? | 
r p a 4 r ) z . . . 
y 1) AJ r r + 
N „ Przyjmuje od 1. maja 1873 począwszy N wyrobów kraszcowych, narzędzi rolniczych, wszelkich 
} y Wki dk k y A k d $ T 2, z 2 . z . ` 
przy 4 a r e 
= R aQKi Na KSIĄŻECZKI OSŁCZĘUNOŚCI NO aparatów do gorzelń, browarów i młynów, tudzież 
AC: N od Jednego złr. W. a. do każdej wysokości, oprocentowując je po N O dl d; 2- AÈ ] d . . 
ra ~ G © d wta. N Aparat kolumnowy. odlew ZWONOÓW -1 Uaw1lsarnia 
zj X Zwrot wkładek do 200 złr. uiszcza się bez wypowiedzenia. x 41 
— Udziela > a X 
r R Zaliczki N 
we LWOWIE pod 1. 5. Łyczaków 
L hy i, srebrne i zł i ząwszy od Jedn N 7 b. >< > 
N na kosztowności, sre ote przedmioty, począwszy egv>złr. X Poleca swoje wyroby Szanownym Panom właścicielom i dzierzawcom dóbr, donosi oraz, iż z powodu korzystnego a znacznego zakupna surowego 
miey w, Godziny czynności biurowych : 1946 2—? x materjala, HMB zmiża WM od wszelkich wyrobów ceny umieszczone w rozsyłanych cennikach o mm LO procent. EM 
zę R od Stej do lszej przed południem, X Tyloletn:e zaufanie, które wskutek: dobroci i taniości dostarczanych: maszyn i wyrobów, powyłsza FABRYKA zjednać sobie umiala 
zyel A; od 3ciej 5tej po ołudniu w całym kraju, dozwala cieszyć się nadzieją licznych i na przyszłość zamówień, które jak najakuratniej po cenach najumiarkowańszych i z ma- 
RE g p i terjalu doborowego uskutocznię. 2091 2—? 
2—6 [gg k |= 


L. 6500.. 


Onłoszenie KONKURSI, 


Celem nadania dwóch stypendjów 
z funda ji pod nazwą „Ustanowie- 
nie stypendyjne Jana Towarnick:ego'f 
ogłasza się niniejsz m konkurs. i 

Takowe przernaczone są wyłącz | 
nie tylko dla krewnych i imienników| 
fundatcra $. p. Dra Jana Towar- 
nickiego, byłego fizyka obw: dowego 
w Rzeszowie, a każde z nich wynos 
150, 200 lub 300 złotych stosownie 
do okoliczności, czyli stypendysta 
uczęszcza do szkół początkowych,| 
średnich lub wyższych. 

Kandydaci winni wnieść podania 
swoje na ręce przełożonej wła dayj 
szkolnej do Wydziału kr jowego. 
najdalej do 10. maja r. b. 
i załączyć metrykę chrzt:, ostarnie 


Warunki. 


Każde towarzystwo składa się ze 100 takich losów. 

Każda wygrana, która podezas 8 ciągnień przypadnia na jeden lub kilka towarzystwn należących 
losów, które przypaść mogą podczas trwania wypłat, bedzie, po odtrąceniu cena na zakupno losu 
uzupołniającego grupę, bezzwłocznie rozdzieloną pomiędzy uczestników. 

8. Po rozwiązaniu towarzystwa otrzyma każdy uczestnik za każdy kwit udziałowy, który posiada 
w towarzystwie, jeden z losów należących do towarzystwa. 


Prenotacje 
do wzięcia udziału 


w grach towarzystwa 


na 


węgierskie 


LOSY PREMIOWE, 


wartości nominalnej 100 zł. 


Wielki i oblity wybor towarow modnych 1915 ô 
lnianych i bawełnianych 


w najlepskej jakości poleca 
m m r a a a an 
prawdziwe tarhowane kosma- |=4 JĄ Bzeruk, W paski i kropki 


:. frońskie PERKALE, fran. 
ZAKONETY, piki 


MET -A 


Mann factitwaaren- 
Halle. 


14 


— 


LS 


materje na suknie i 
lustryny we 
wszystkiej. 


barwach, 


HA 


PŁOÓCIENKA 

na pościele. 

NANKINY, ZAPAŁ, 
ręczniki, serwety ' 
płóciemka bawełniane 


Larwa Ñ 


jena jednego kwitu mdziałowegod wynosi 105 zl., na który przy zamó- 
wieniu do mojej kasy 5 zł. uiścić należy listownie lub za prekazem, resztą zaś rozdziela 
sie na 25 rat miesięcznych po 4 zł. ' 
Po nadejściu zameklowania otrzyma kupujacy kwit udziałowy, na którym wyrażone są serje i nur | 
wera 100 losów, z równocześnem nadesłaniem 25 frankowanych przekazów pocztowych (dia Wy 
gier wegierskie) do nadsyłania dalszych rat, przezco oszczędza się trud i dalszy wydatek, 


n, 


FIRANKI 
perkalowe i 
istkowe szlaťreki 


i iperkal ua mebie. 
jlepsrej Jakoaci po stosunkowo tan Teh cenach 


Powyższe artykuly w nA 
mam zawaze na składzie 
we Wiedniu. Marianiiferstrasse Nr. 97. 


krzyjm- ją się od dzisiaj, Listy ciągnienia nadsyłają się franco. ' 


i| oyuea} I aruperdzoq 


Ponieważ cena kupna wynosi 105 zł. «w. najmniejsza wygrani 124 zl. i l 
sięga do 200 zł. to pomimo nadzieji zrobienia podczas 4 powtarzających się ciąż 
gnień w roku, nie ma Żadnej straty, lecz w najgorszym wypadku, zapewnioną jest 
maii wygrana, którą użyć można na założenie kapitału. 


Gra towarzystwa rozpoczyna się 
z najbliższem ciągnieniem 
dnia 15. maja. 


pe ka a i ree 3 ; SAREES Rocznie 4 ełlagnicenia > » ję | 

U 3 uż ' „DEI J3E - z z, z D IKRY b, 6 » à i fa se 

wej, że eni kandydat, ni też rodzi: č Ltt tt © 90,0 0 0 900,0, 0,9_4 zgłówną wygraną złe. 150.000. Promesy po 2 zir. 50 c. i stempel 
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i PAS tr h > A E w i Di M8 2081 2— zi age a, i e = 

któryby wystarcza? ma prazzwoiedg oon Kenntnissname, „dass sie bei ihrer, in Czernowitz Najniższa wygrana 124 zł. Ferdinand I. Eeitner, 


ntrzymenie * kandydata w szkołach, 

Krewni $.p. Dra. Towarnickieg: 
winni pokrewieństwo swoje z fundu 
datorem udowodnić za pomocą. me 
tryk, albo przynajmniej za pomocą 
wydanego przez czterech wiarogo- 
dnych mężów piśmiennego i nale- 
Życie legalizowanego poświadcz"nie 
tej t'eści: iż kandydata o stypen: 
djum jako krewnego Ś..p. fundatora 
znają i uważają. 


erbauten kais. kónigl. Hofwechsler, we Wiedniu, 1. Schottenring 1. 


Dampfbrettsaege 


e Gattungen runder und kantiger Bauhółzer 
als Baudten und-éroquet, Platten ete., sowie alle 
Gattungen von Pfosten, Bretter und Latten en 
gros und 'en detail sowohi toco Czernowitz, als in Lie- 
ferungengab Bahn oder Pruth- Stationen, zu den 
billigst gestollten Preisen verkaūft. 


podnosi sie do 200 zł. 


ie potrzeba 


trotova ? 
Z istniejących dotychczas ! 
najpiękniejsza, najlepsza i najtańsza 


Masa kancznkowa do zapuszzania podlogi 
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jest t: raz między wszystkiermi 


Środkami dłą porostu wlosów 


Ptak stawna przez najsłynniejszych lekarzy badana, z najdwiet 

f niejszych i dziwnie działających wyników znana, przez Jego 

i| Cesarsko Królewską Apostolską” Mość Cotarza Franciszka Jó- 

zefa Pierwszego Austrjackiego, Króla wegierskiego i czeskiego 

itd. wyłącznym przywilejem na cały obszar e. k. anstrjackich 

państw i wszystkich król. węg. krajów koronnych patentem 
odznaczona 


POMADA 


gasze 26, w Pradze w handlu J. Preissig Heinrichsgasse, w Krako- 
uie w bkamdlu F. Fisscher w rynku, w Tarnowie w nandlu F. Tesz- 
czyński, w Rzeszowie w handlu J. Scheiter i Sp., w Przemyślu w han- 
diu E Machalski, w Jarosławiu w handlu K. Zablvtny, w Stanisla- 
wowie w handlu N. Kopacz, w Zaleszczykach w Landln W. Sanocki, 
1991 6—1+Ł 


Niemiec, powziyść možna z ogloszeń w lokulńościuch ni- 


szych dworeów umieszezonych, 


Zakład 
ogrodniczyj 


E. OLSZEWSKIEGO 


ulica Franciszkańska l 4. $ 
(przedtem własność Wgo A. Młockivgo) 
poleca 


szczepy OWOCOWE 


zupełnie świeże 


l 
Lwów, dnia 11, kwiefnia 1875 
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Towarzystwo wzajemnego kredytu 
w Krakowie 


a. 


16 znakiem 0 zir, 10 


wzmacniając tym sposobem włosy, sprawia zarazem szybki tychże 
por.st. W ogóle trzeba włosy dobrze tłustą ręką natrzeć, gdyż |. 
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naszym szanownym odbiorcom, wszelkie możliwe ułatwienia nastręczyć. 
W naszym równocześnie urządzonym $V ARTS" A< EIT 
wykonujemy wszelkie reparacje jak najsp'eszniej i najlepiej. 
Prosimy także przyjąć do wiadomości, Że nasze dotąd przez panów 
Wichera & Kerman we Lwowie, Czerniowcach i Pro- 
skurowie utrzymywane składy komisowe, machin rol- 


niczych, przez mas samych zwinicetej 
zostały i my li tylko sami wyłącznie przez | 
naszą filję, nasze machiny rolnicze K” Bezpo- f 
Srednio Æx po cenach fabrycznych dostarczamy. ł 
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TONI-NUTRKRITIF 
AUX QUINQUINA et CACAO COMBINES. 


WINO ściagająco-ożywcze BUGEAUDA w polączeniu z Uhiną i z Kakao. 

Zwracamy uwagę lekarzy, ch ych »+wszystkich osób pragnących 'zachować zdrowie, na; stem į preparat, 
który z powodu swych wlasności terapeutycznych nazwany zostal : Ściaągająco-ożywczyim. Przygo- 
towany na wiuie hiszpańskin wybornego. gatuuku, przyjemnego smaku nadaje się szczególuiej dla. powra- 
cających mouzolnie do zdrowia, dzieci wątłych, kobiet delikatnych, starców osłabionych wiekion i niemocą, 
rzczególniej działa pomyślnie w chorobach następujących : 

Niedokrewności, cierpieniach nerwowych, chronicznej bicgunce, osła: 
bieniu płlciowem, przekrwieniach biernych, zolzach, skorbucie w perjodach 
powrotu do zdrowia po ciężkich gorączkach. t 1873 9—38 


__ JWystrzegać się należy fałszerstw i naśladownictw. | | 
SKŁAD GŁÓWNY w aptece P. LEBEAULT'A 53. Ulicą Róaumur, w Paryżu. Dostać można we 
Lwowie w apt. P. Mikolascha; w Krakowie w aptekach pp. Trauczyńskiego i Redyka. 
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Wydawca, właściciel i odpowi odon rj Dobrzańskiego i K. Gromana. Zarządca 
A. 


